Dziś „Gazeta Randlowa* 
_Nr. 16l. __ontata pocztowa utszezona ryczałtem Łódź, 


Bpłafa poczfowa ulszezona ryczalfem 


Redaficjai Administracja, Łódź, Piotrkowska nr. 106. 
OPO Konto częltowe w P, HK, O. Nr. 61,11IO>©0500 ( 


Łódź, N Wtorek, 14 czerwca ore, 14 czerwca 1927 r. onono IREI, r. 


LOS Ppi 


DZIENNIK POLITYCZNY, SPOŁECZNY i LITERACK 


|| Cena 20 groszy $ 


Dziś kupony ulgowe do kin 
Kok X 


FF 


Telefony ma 00.1. A Telefony „Głosu Polakiogo*- Polskiego"= Redakc Redansiędatenns 150 dzienna 19-71 
mocna redakcja i drukarnia od godz. 9 wiecz: 7.2909 
ODG administracja i ekspedycja 1-99 oeceea 


ILSK 


Polska odrzuca żądania Sowietów 


Ostatnią notę Z. S. S. R. rząd nasz uważa słusznie 
za dokument propagandowy 


Warsz, koresp, „Głosu' Polskie- 
go“ (St, Gr.) telefonuje: 

W dniu wczorajszym „Głos Pol- 
ski“ opubłikował drugą notę rzą- 
du sowieckiego w sprawie zabój- 
stwa posła Wojkowa, 

Rząd polski nie ogłosił równo- 
cześnie odpowiedzi, nie przywią- 
zuję bowiem do niej, jak się do- 
wiadujemy, poważniejszego zna- 
czenia, Uważa ją raczej za doku- 
ment propaśndowy, 

Odpowiedź Polski na drugą no- 
tą będzie przygotowana w ciągu 
najbliższych dni, Odpowiedź ta bę 
dzie krótka, Rząd polski potwier- 
dzi w niej swe poprzednie stanowi- 
sko, wskazując, że żądania zawar- 
te w drugiej nocie sowietów nie 
mogą być przez Polskę uwzglę- 
dniome; 


Niemile wrażenie 


w Genewie 


GENEWA, 13 czerwca, (Szw, 
Ag. Tel). Nota rządu sowietów do 
Polski stamowiła dziś przedmiot 
ożywionych rozmów w kołach ge- 
newskich, Ultimatywity j jej charak- 
ter wywołał niemiłe wrażenie, 


Niemcy nie zmienią 
polityki 


w stosunku do Rosji BERLIN, 13 czerwca, (PAT). 
sowieckiej „Vossische Zeitung" wskazuje dzi 

siaj, że już pierwsza nota sowie- 

BERLIN, „13 czerwca, (Tel, wł f tów do rządu polskiego utrzyma. 
„Głosu Pol."), „8 Uhr Abenblatt" | na była w tonie ostrym i że rząd 
dowiaduje się od osób dobrze po-| sowiecki od początku zmierzał do 
informowanych, żę Niemcy nie|tego, aby zamordowaniu posła 
zmienią swej dotychczasowej poli-| Wojkową nadać charakter incy- 
tyki w stosunku do sowietów, Na-;dentu, który pozostaje w bezpo- 
tomiast rząd Rzeszy skłonny jest| średnim związku przyczynowym z 
godzić się na zbadanie przez atta- | konfliktem angielsko - sowieckim. 
ches wojskowych fortyfikacji, któ-| Dziennik podkreśla, że rząd 
re powinny być zburzone, polski uznał w jaknajszerszym za- 


f kresie żądanía kobi sowieckiej 

w przedmiocie ośćuczynienia, 

Projekt gen. Hoffmanna co dowodzi, że marszałek Piłsud: 
LONDYN, 13 czerwca, (Tel. wł.| ski pragnie zlikwidowanią obec- 
„Głosu Polsk,’ ). W tym tygodniu| nego naprężenia między Warsza- 
oczekiwany jest przyjazd Eschber-| wą a Moskwą, To unikanie ze 
ġa, propagatora planu gen. Hożima | strony „Polski, pisze „Vossische 
na utworzenia międzynarodowej! Zeitung“ która nie pozwoliła, aby 
armji, któraby podjęła akcję .prze- | ze względu na prestige państwa, 
ciwko sowietom, wywołać jakiekolwiek eaen 
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Sowiety atakują rząd polski 


Napastliwy ton prasy sowieckiej 
Moskwa żapowiada nową falę teroru 


Koresp. warsz. „Głosu Polsk. (St. Gr.) | 


Wczorajsza prasa sowiecka przepełniona 
jest artykułami, w niesłychanie ostry i napastliwy 
sposób ałakującymi rząd polski. 

Są žo artykuły, stanowiące komentarze do 
do drugiej noty, a jednocześnie zapowiadające no-= 
wą falę teroru. 

W artykułach tych publicyści sowieccy do" 
magają się od rządu polskiego walki czynnej z e= 
migrantami rosyjskimi, zapowiadając, jak pisze 
„Prawda, że „rząd sowietów jest dość silnym, aby 
zaniść i wułępić tę białą gnide (!).* 


jedneomyślnej opinji publicznej. 


Min. Zaleski o nowej nocie Z.S.S.R. 


Rząd polski uczynił wszystko, co było w jego mocy 


GENEWA, 13. 6. (PAT)— Pan min. Zaleski, w wywiadzie z kierowni- 
kiem informacyjnej S.A.T. przy lidze narodów, powiedział, co następuje: 

Treść noty ZSSR doszła mnie wczoraj rano, gdy opuszczałem Paryż, 
udając się do Genewy. Nota ta przekonała mnie, że w Moskwie zdają sobie 
sprawę z całkowitej szczerości naszego potępienia mordu, dokonanego na 
osobie ministra Wojkowa, którego strata wzbudziła powszechny żal. 
piając czyn szaleńca, rząd polski był wyrazicielem powszechnych uczuć 
Co się tyczy żądań, zawartych w nocie so" 
wieckiej, to rząd polski skłonny był dać odnośne zadośćuczynienia. Sledz- 
two w sprawie ohydnego mordu prowadzone jest z całą energją, a morder- 
ca stanie przed sądem dorażnym. Pozatem nic już nie mam do dorzucenia 
do tego; co było powiedzianie poprzednio. 

Rząd polski nie tolerował i nie będzie tolerował na swem terytor- 
jum żadnych organizacji terorystycznych, skierowanych przeciwko jakiemu 
ksiwiek państwu, to też władze polskie dokonały szeregu rewizji i areszto- 
wań w środowiskach monarchistycznie nastrojonych emigrantów rosyj- 
skich, co jednak, jak się zdaje, nie naprowadziło na wyrażne ślady organi- 
zacji terorystycznych, skierowanych przeciwko ZSSR. 


Marsz. Piłsudski pragnie zlikwidowania 


obecnego naprężenia między Warszawą i Moskwą 
Prasa niemiecka pochwala stanowisko rządu polskiego, natomiast 
potępia ultymatywny ton nieuzasadnionych żądań sowieckich 


spotkało się z powszechnem uzna- 
niem i poklaskiem, Oczekiwano, 
że rząd „sowiecki również potrafi 
to uznać, Nowa nota rządu so- 
ideas przynosi jednak rozcza- 
rowanie, Żądania sowietów, mimo 
uwprzejmej formy zewnętrznej, į o- 
świadczenia gotowości dojścia do 
porozumienia, są utrzymane w to 
nie, który wywołuje wrażenie ul- 
ży rez: 

O ile wogóle istnieje związek 
między em angiels': - so- 
wieckim, a morderstwem, dokona 
nem na osobie posła Wojkowa, to 
ma on charakter psychologiczny, a 
z tak nieuchwytnego związku nie 

możną stwarzać podstaw dla noty 
oficjalnej. Żadną miarą nie ucho- 
dzi, aby rząd polski miał przyjmo- 
wać na siebie rolę kozła ofiarne- 
go, na którego zwala się winę za 
nieporozumienie między Anglją a 
sowietami i aby miał ponieść od- 
powiedzialność za wypadki, w któ 
rych nie zawinił, Nota sowiecka 
nie mogłą by być ostrzejsza nawet 
wówczas, gdyby Polska przystąpi- 
ła do osławionego bloku antyso- 
wieckiego, Tego Polska nie uczy- 


Demonsfracie 
komunistyczne 


przed ambasadami 
Ameryki, Anglji i Polski 


BERLIN, 13 czerwca. (PAT). W 
sobotę wieczorem grupy komuni- 
stów w Monachium próbowały de 
monstrować przetł przedstawaiciell- 
stwami dyplommatycznemi Amery- 
ki. Anglji i Polski, Man festanci 
zostali odparci przez policję, 


Zamordowanie 
dygnitarza 
sowieckiego 


B. kierownik misji hana 
dlowej w Berlinie zabity 
pod Moskwą 
MOSKWA, 13 czerwca, 
wł, „Głosu Pol)". Na wybitną o 
sobistość systemu, sowieckiego. 
członka komunistycznej akademiji, 
Władimira Turowa - Ginsburga. 
został dokonany w pobliżu Mo- 
skwy przez nieznanych sprawców 
zamach, Turow został zamordo- 
wany, Bliższych szczegółów brak. 
Turow był w r. 1923 zastępczą 
attache handlowego sowiedkiego w 
Berlinie i należał do „głównych 
przywódców komunizmu. 


Pogrom polaków 
w Kijowie 
Tłum podburzony przez 
komunistów demolował 


i grabił sklepy polskie 


BERLIN, 13 czerwca, (Tel, wł. 
„Głosu Polsk. “), Według doniesień 
prasy berlińskiej, wczoraj odbyły 
się w Kijowie wielkie demonstra- 
cje antypolskie, zorganizowane 
przez komunistów z powodu za- 
mordowania pos'- Wojkowa. Na 
hzsło rzucone przez przywódców 
komunistycznych, tłum szumowin 
miejskich rzucił się na sklepy, sta 


(Tel, 


Potę- 


nila į niema widoków, aby to mia 
ła uczynić, Ultymatywny charak- 
e a A do ente dag 
©niliktu rosyjsko po go, 
Rząd sowiecki, nie godząc słę 


na lokalizację incydentu z Polską, 
wystawił złe świadectwo swej wo- 
li do utrzymania pokoju ; dowiódł, 
że ze względów wewnętrzno - po-| z 
litycznych dąży do postawienia 


nowiące własność polaków, Około 
20 takich sklepów zdemolowano -i 
rozgrabiono doszczętnie, Jednego 

polaków zraniono przytem cięż- 
oc Wśród ludności polskiej, Za- 
mieszkującej Kijów i okolice, pa- 


całej sprawy na jaknajszerszej 
podstawie, 


nuje panika, 


Ge 


W środę dnia 15 b. m. 


Sad docałóy nad zabójcą 


pos. Wojkowa, Kowerdą 
Bronić go będzie czterech wybitnych 
adwokatów 


Koresp. warsz. „Głosu Polsk“ (St. Gr.) telef. 

W dniu wczorajszym wiceprezes sądu okręg» 
gowego w Warszawie, a jednocześnie sądu doraż- 
nego, pan Jan Gumiński, wręczył osobiście oskar- 
żonemu Kowerdzie akt oskarżenia, z art. 453 K.K. 
z zawiadomieniem, że rozprawa w sądzie doraż. 
nym odbędzie się dnia (5 b. m. o godz. l0 rano. 

Skład sądu doraźnego stanowią panowie Jan 
Gumiński, Kozakowski i Skawiński. 

Oskarżać będzie Kovrerdę prokurator Kazi- 
mierz Rudnicki. 


Jako obrońcy występować mają pp. Paweł 
Andrejew z Wilna, Franciszek Paschalski i Mieczy 


sław Ettinger. 
Zapowiedziany jest przyjazd adwokata ro 
Ssyjskiego z Paryża. Kazarinowa. 


14.VI. — GŁOS POLSKI — 1927 


Zamordowanie posła sowie- 
ckiego sprawiło w Warszawie, 
beż wątpienia, wrażenie wstrzą- 
sające. Zbrodnia zelektryzowała 
ogół, najrozmaitsze budząc u- 
czucia, 

Zasadniczych przeciwników 
terroru oburzą nietylko Sam 
zamach, ale i to, że ośmielono 
się zbryzgać krwią bruk war- 
"zawski dla załatwienia pofta- 
chunków zupełnie. nam obcych. 
Koła rządowe rozgniewało zą: 
mordowanie dyplomaty, skłon= 
nego do łagodzenia stosunków 
sąsiedzkich. Wreszcie ogół, re- 
prezentowany przez polityków 
kawiarnianych, „dopatruje się 
związku między 
werdy a konfliktem sowiecko- 


angielskim i podejrzewa za- 
miar dobywania polskiemi re- 
kami kaszłanów z ognia na 


użytek — W. Brytanii, 

Takie jest tło obecnego 
nastroju, Tło pierwotne. 

Tło to jednak dziś zaryso- 
vuje się, 

Ton noty sowieckiej 
wołuje zdziwienie i gniew, 

— Jakto? — odzywają Się 
głosy — więc Polska ma być 
odpowiedzialna za czyn, który 
tu powszechne budzi niezado- 
olenie i z którym absolutnie 
ikt sie nie _ solidaryzuje?... 
Czyżby śrmiano żądać od nas 
*zegoś więcej, niż wyrazów 
ubolewania, urzędowych kon- 
dołencji i t p. aktów dyplo- 
matycznej kurtuazji? Azali rząd 
nasz nie wykazał dostatecznej 
energji w ściganiu tnordercy i 
jego ewentualnych wspólnie 
ków?.. Czy poważy się ktoś 
kontrolować nasze sądy i dy- 
ktować im, co w danym ` wy- 
padku uczynić powinny?.,. Czy 
ma ktoś prawo wskazywać 
nam, jak powinniśmy trakto- 
wać emigrantów rosyjskich? 

Hola, panowie! 

Polska dzisiejsza to nie 
Polska Stanisława Augusta! Za- 
dnych  repninowskich tonów 
już nie zniesie, Nie pozwolimy, 
aby ze zbrodni Kowerdy czy- 
niono pretekst do. mieszania 


Wya 


się w nasze Sprawy we- 
wnętrznę, 
Waral 
* * 
Istotnie, ton drugiej noty 


sowieckiej jest irytujący. Wy- 
ziera z niej przewrotność i zła 
wiara.  Dygnitarze sowieccy 
wiedzieć chyba powinni, że 
elementy, stanowiące główną 
podporę rządu marsz. Piłsud- 
skiego, do carosławia najmniej- 
szej nie czują inklinacji; że z 
dwojga złego wolą już sowie- 
cka" Rosję, niż carską. Poma- 


a 
P 


k Galerji Sztuki 
Ważny na dz, 14 czerwca 1927 
Kupon daje prawo do nabycia dwuch 
biletów w cenie po 80 gr. od godz 
a ringo do 11 wieczorem 


czynem Ko-; 


Dość słab 


wianie zatem władz Rzeczypo* 
spolitej o jakieś specjalne przy- 
gotowanie monarchistów ro- 
syjskich nie może być szcze- 
re i wygląda na utnyślne szu- 
kanie zwady. 

Pozatem we wspomnianej 
nocie odzywa się znów jakaś 
„gosudatska'” nuta. Przypomi- 
na się „nachalstwo“ ex-stupaj" 
ków carskich, którzy zbyt dłu- 
go pogodzić się nie mogli ze 
zmienionym stanem rzeczy 
próbowali podawnemu tu u 
nas się rozbijać. Niejednemu z 
nich dobrze trzeba było dać 
po nosie, by mu się odechcia- 
ło zbyt szeroko łokciami roz- 
pierać i gubernatorskie odświe- 
żać manjery. 

Czyżby i 
trzeba było te 
głów wybijać? 

* 


autorom noty 
zachcianki z 


» . 

Bez względu wszakże na 
to, jaką da się odprawę mos 
kiewskiemu „nachalstwu“, war- 
to,(przy sposobności występu 
Kowerdy) uczynić porządek z 
powojennym naszym  stosun- 
kiem do rosyjskiego monar- 
chizmu. 

Rewolucje rosyjskie spędzi- 
ły do Polski falangę łudzi naj- 
rozmaitszych, Obok  „reetni- 
grantów“, chwilowo tylko za- 
gnanych wgłąb cesarstwa, przy- 
pomniały sobie kraj ojczysty 
figury, szukające na wschodzie 
karjery i coraz lepiej tam się 
aklirmatyzujące. Były tu, rzecz 


wione „polaczyszki”*, imieniu 
temu ujmę przynoszący... 

Atoli, jak wszędzie, tak i w 
tem środowiska, typ dodatni 
nie dominował bynajmniej nad 
typem ujemnym. 
notoryczni zaprzańcy, 
mie zrywający wszelkie nici, 
z ojczyzną ich łączące. Stò- 
sunkowo jeszcze najlepsi z nich 
raczyli nie zapominać, że są 
„katolikami”; nie brakło wszak- 
że i takich, którzy i ową „wia- 
rą przodków“ łatwo dla awan- 
su frymatczyli. 


Aż oto raptem cała ta zbie- 
ranina, utraciwszy w Rosji bol- 
szewickiej grunt pod nogami, 
zapałała. polskiem uczuciem pa- 
trjotycznem. Poczuła „głos krwi“ 
i hurmem zwaliła do rodzinne- 
go kraju. (Exemplum: „pułko- 
wnik* Hryniewski, skottpromi- 
towany, podczas ostatniego 
proćesu, jaki miał czelność wy- 
toczyć m, in. i „Głosowi Pol- 
skiemu '*). 


świado- 


kJ 
* 


Wraz z reemigracyjną falą 
przybył do nas zastęp ex czy- 
nowników i ex-oficerów car- 
skich, noszących polskie na- 
zwiska, ale duchem zupełnie 
już Polsce obcych. W carskiej 
Rosji było im dobrze. W oj- 
czyźnie, którą z konieczności 
sobie przypomnieli, jest im 
przeważnie źle, a w każdym 
razie dużo gofzej. 


To też olbrzymia ich część 


Przeważalt 


tęskni. Tęskni za dawną cár- 
ską Rosją, której wskrzeszenie 
umożliwiłoby kontynuowanie 
przerwanej karjery. Cały polski 
patrjotyzm tych lndzi pokrywa 
się antypatją do Rosji — obe- 
cnej, Rosji bołszewickiej, Nic 
dziwnego, że szukając na grun- 
cie polskim żywiołów sobie 
najbliższych, pośpieszyli zasilić 


prosta, typy rozmaite. Byli ar- 
gorauci, wędrujący po złote 
runo, z zatniarem powrotu do 
rodzinnego kraju; byli i zdecy- 
dowani  renegaci, niechętnie 
wspominający © swem  „„pol- 
osobistości, wszczepiające na ob 
czyźnie szacunek dla imienia 
polskiego, ale były też, 


skom _ proischożdienji'; 
osła- 


szeregi endecjj i występują 
dziś pod jej szyldem, jako — 
narodowcy. 

Nic to, że niezbyt dawno 
jeszcze polskości swej się wsty* 
dzili i zapierali; nie to, źe wie- 
lu z nich polską mową. zale- 
dwie włada, a czesto pisać po 
polsku wcale nie umie; nic to, 
że niejeden w cichości przyjął 
prawosławie albo ewangieli- 
cyzm.. Dzisiaj cała ta groma- 
da występuje gromko w obro- 
nie endeckiego Boga i endec- 
kiej Ojczyzny. 

= 


O E D 


P 
* 

Dzięki endeckim również 
stosunkom i protekcjom, ludzie 
ci porozsiadali się w urzędach, 
zajęli nawet stanowiska w pra- 
się. Mając wpływ na opinję pu- 
bliczną, stopniowo čoraz tioc- 
niej wszczepiają oni mieszczań- 
stwu polskiemu uczucia przy 
jazne dla Rosji—ale tylko car- 


polityka sowietów, jako też 
akcja naszych własnych komu- 
nistów, wśród których niespo* 
sób odróżnić ideowca od pła- 
moskiewskiego 
imperjalizmu. Pomogła też w 
niemniejszym stopniu głupota 
pospólstwa, tęsknota za tańszą 
słoniną i krótka pamięć ludzka, 


Dość, że w rezultacie roz- 
powszechnia się dziś prze- 
świadczenie, jakoby dawna Ro 
sja carska była czemś  zupeł- 
nie imnem, niż obecha Rosja 
Idą w niepamięć 
state krzywdy, zaciera się 
wspomnienie gwałtów i bez- 
prawia, uprawiariego przez lat 
100 z okładem na 
polskich przez rządy peters- 
burskie. Prawie nikt też nie 
spostrzega, że właściwie Rogja 


tnego agenta 


tm m MMMM w w IMMM 


sowiecka. 


ziemiach 


u W 


Otiary burz wiosennych 


LEZA. 


Widok szkód, spowodowanych w miejscowości Lingen wskutek 


Zjazd 1500 chirurgów 
rosyjskich 


LENINGRAD, (Ceps.}— W tych| go wybrano jednogłośnie profesora 
dniach odbyty się w Leningradziej N. I. Napałkowa z Rostowa nD. 
obrady  ogólnorosyjskiego zjazdu Przed otwarciem zjazdu zebrani 
lekarzy-chirungów, Na zjazd ten| złożyli hołd obecnemu na sali ob- 
przyjechało około 1.500 delegatów į rad prezydentowi alkademji: nauk, 
z całej Rosji, Na przewodniczące- profesorowi Karpińskiemtu, 


Dziś i dni następnych! 


m LYA DE PUTT 


D Orkiestra symřo»iczna pod batutą koncertmistrza p. Lidauera. 


- 


w nastrojowym drama- 
cie w 10 aktach p. t.: 


Zgłoszono 7 list, z 
nieważniona. 


nych danych, wyniki głos 


sta N: 4 (demokraei) 354 


MOSKWA, (Ceps.) — W mysl 
osiągniętego między komisarjatem 
oświaty a główną administracją ar- 
mii czerwonej. porozumienia, do 
szeregów armji sowieckiej wcielo- 
nych rostanie 500 wychowańców 
przytułków dla dzieći bezdom- 
nych w wieku od lat 14 — 16. 

Dzieci te przydzielone. zostaną 
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ości i flirtów 


skiej. Bardzo im dopomógł w 
m rok 1920, a następnie cała 


wciąż jest ta sama == niezdolne 
(dotychczas przynajmniej) de 
posiadania instytucji demokra- 
tycznych. Mimo teoretycznego, 
bardzo radykalnego demokra- 
tyzmu, zawsze jednako podle- 
ga idącemu z góry terorowi. 
Dziś panuje teror czerwony, 
wczoraj panował teror biały. 
Ale istota pozostaje wciąż te 
sama: 
Niewola! Posłuszne masy 
rabów, którym wolno tylko 
„słuszat', mołczat', nie razsu- 
żdat: *. — „Byt: po sjemu!'* 


A najgórsze jest to, że w 
atmosferze,  urabianej przez 
wspomnianych  „neo-narodow- 
ców", poczyna już  majaczyć 
przekonanie, jakoby  niebez- 
pieczna była dla nas jedynie 
Rosja bolszewicka — natomiasi 
Rosja carska będzie sąsiadem 
najmilszym, ba! tak nawet roz- 
kosznym, że wianibyśmy dać 
mu się połknąć w nadziei po- 
wrotu dawnej taniości życia, 
dawnych rynków wschodnich 
i... „porządku'. 

Na tem podłożu rozwija się 
coraz bliższa  amikoszonerja 
poszczególnych endeków z ro- 
syjskimi monarchistami, którzy 
grasują tu jako  „cierpiętnicy”, 
żądający współczucia, a nawet 
poparcia. 

W tym też duchu rozwija- 
jają nowe formy „nachalstwa”, 
którego najjaskrawszym przy - 
kładem jest właśnie zamach 
Kowerdy. 

Można być pewnym, iż fa- 
natyk ten liczył, iż opinja pol- 
ska będzie po jego stronie. 
Kto wie, może nawet uważał 
to za nasz — obowiązek pa- 
trjotyczny? 

I ten flirt trzeba skończyć. 

Lumen. 


Rezultat wyborów w Pruszkowie 


Sukces P. P. S. lewicy i endecii 

PRUSZKOW, 13. 6. (PAT) — Wczoraj odbyły się 
wybory do rady miejskiej. Przebieg wyborów był 
spokojny. Frekwencja wyborów wyniosła 73 proc. 


których jedna została u- 


Według dotychczas nieogłoszonych nieoficjal- 


owania są następujące i 


Lista N: 2 (PPS) 792 głosy — 2 mandaty, li- 
sta M: 3 (PPS-lewica) 2329 gł., — 10 mandatów, li- 


gł. — I mandał, lista N: 5 


(blok narodowy) 2872 gł. — I0 mandatów, lista N: 7 
(żydzi) 379 gł. — | mandat, lista N: 7 (lokatorów) 
nie otrzymała minimum głosów, niezbędnego dla 
uzyskania jednego mandatu. 


500 dzieci 


do armii czerwonej 


do orkiestr pułkowiych, gdzie po- 
zostaną do ukończenia 18 lat, a 
na własne życzenie do lat 21, 
Komisarjałt oświaty  zobowiąza! 
się wpłacie do kasy administracji 
wojskowej po 180 rubli za każde 
dziedkio, Pieniądze te przeznaczo- 
ne będą na wyekwipowanie mto- 
docianych czenwonogwardzistów, 


» Pobyt p. Prezydenta Mościckiego w Łodzi 


„Na strunach zmysłów“ 


Orkiestra symfoniczna pəd batutą koncertmistrza », Kkidauesra. 
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$iedemdziesięstolecie 
Ojca Św. 


Pnpież Pius XI obchodził w tych 
dniach 70-tą rocznicę urodzin 


Min. Składkowski 


na terenie 
woj. łódzkiego 
Marsz, koresp, „Głosu Polskie- 
go" (St. Gr.) telefonuje: 
W dniu wczorajszym minister 
spraw wewnętrznych Sławoj - 


TA.VI, — GŁOS POLSKI — 1927. 


Znów śmiertelne 


strzały 


Zwiasfun pożyczki 
amerykańskiej 


Zwyżka złotego na 


na dworcu Głównym w Warszawie) giełdzie w New-Yorku 
Taiemniczy osobnik ranił policjanta, poczem 
sam popełnił samobójstwo 


Warsz, koresp, „Głosu Polskie-|nym wyglądzie, kt stał 
go“ (St Gr.) telefonuje: ułecie z wodą Aj aj 

„Wczoraj około godziny 10-j Gdy tylko iunkcjonarjusz policji 
wiecz, w sali restauracyjnej dwor-| Złotaszewski zbliżył się do nie- 
ca Głównego w Warszawie, st znajomego, ten ostatni wyciągnął 
przodownik komisarjatu kołejow=-| rewolwer i ranił ciężko funkcjo- 
go polecił jednemu z podwładnych | narjusza Złotaszewskiego w oko- 
iunkcjonarjuszy policji wyłlegity- | licę lewego oka, poczem zwrócił 
mowanie mężczyzny © podejrza- PEDWE do siebie i ranił się 

śmiertelnie. 


e- — r a 


Krwawe walki w 


Ufortyfikowany gmach redakcjì organu rojalistów zdobyty. 
Ranny ząstępca szefai 26 policjantów,-Daudet został aresztowany! 


PARYŻ, 13 czerwca, (Tel. wł] Od kilku dni oszańcował się w 
„Głosu Pol,'). Dzisiaj na Rue de| gmachu redakcyjnym pod strażą 
Rome rozegrały się krwawe walki| uzbrojonych oddziałów „kamelo- 

em znanego rojali-|tów królewskich*, Kamełoci zbu- 
stycznego dziennika „Action Fran|dowali barykady w gmachu redak 
cats", Powodem była decyzja u-|cji, W ciągu nocy dnia wczoraj- 
skutecznienia aresztowania naczel|sześo ściągnięto przed redakcję 
nego redaktora tego pisma j zara-|znaczne siły konnej żandarmerji. 
zem przywó francuskich mo-| Sprowadzonę także straż ognio- 
narchistów Leona Daudeta, który| wą, Akcję burzenia barykad roz- 
został skazany za zniesławienie| poczęto dziś o godz, 7 rano, Wnę- 
szofera Bajota, zdaniem Daudeta,| trze gmachu redakoji zamieniło się 


jednego z uczestników morder 
stwa, dokonanego na osobie syna 
Daudeta, jak ojciec jego twierdzi, 
sę” policję polityczną francu- 


let oświadczył, iż dobrowol 


Składkówski mdał się do woje- 
wództwa łódzkiego na inspekcję, 

Minister odwiedzi kilka sta- 
rostw i urzędów gminnych, 


w kupę gruzów, Parter i pierwsze 
piętro zalane wodą, gdyż policja 
puściła silny prąd wody do środ- 
ka budynku, 

Kameloc; królewscy w liczbie 
1000 podjęli walkę z żandarmerją. 


Wyhory warszawskie [nie sie aresztować 


zatwierdzone przez min. 
spraw wewnętrznych 


czych listy 7 i listy 10, zatwierdza- 
jąc wybory do rady miejskiej w 
arszawie, 


k 


Ponine posiedzenie 
rady ligi narodów 


GENEWA, t3 czerwca, (Szw. 
Ag, Tel}. Dziś zrana odbyło się 
Chamber- 


Fatalna niedziela 
w Anglii 
30 wypadków samocho- 
dowych, 14 trupów 
LONDYN, 13 czerwca, (ATE). 
Wena niedzieli rwą 


nie pozwoli,| Na wiadomość o walce przybył 


Stwierdzono, że I to Włady- 
sław Chmielewski, który zmarł 
przewiezieniu do szpitala Dzie- 
ciątka Jezus. 


Istnieje uszczenie, 
Chm* elewski musiał mieć wiele 
na sumieniu, skoro usiłował doko- 
nać morderstwa policjanta i targ- 
nął się na własne życie, 


Paryżu 


pteiekt „policji paryskiej, na które. 
So powitanie ukazał się wśród; 
walczących sam Lcon Daudet, 


Prelekt wygłosił do niego patrjo 
tyczną mowę, zaklinając go, aby 
nię dopuszczał do przelewu 
francuskiej w bratniej walce, Dau- 
det odpowiedział, że nie pragnie 
wojny cywilnej i zakończył prze- 
mówienie okrzykiem: „Niech żyje 
Francja!*. Po mowie swego przy- 
wódcy kamelocj  rozstąpili się, 
Daudet wsiadł wraz z e AI 
do samochodu i odwieziony zost 
bezpośrednio do więzienia, "o pg 
noszą pisma, w czasie rozruchów 
ranieni zostali zastępca szefa poli- 
cji i 26 policjantów, 


Z Nowego Jorku nadeszły depe- 
sze, że w sobotę nastąpiła na giel 
dzie tamtejszej znaczna zwyżka 
kursu złotego, W sobotę, dnia 11, 
płacono za 100 zł, do 14 dolarów, 
podczas gdy w piątek, dn, 10 b 
mies., płacono za 100 zł. tylko 12 
dolarów. Sobotni kurs giełdy no 
wojorskiej odpowiadałby na naszej 
giełdzie kursowi 7,14 zł, za dola- 
ra, Nagła zwyżka złotego tłoma- 
czona jest w kołach finansowych 
Nowego Jorku bliskim terminem 
realizacji pożyczki amerykańskiej i 
otwarciem znacznych kredytów do 
larowych w wielkich bankach ame 


"= |rykańskich i europejskich do dy: 


spozycji Banku Polskiego, 


—Q — 


Koniec zafargu 
Anglji z Egiptem 


KAIR, 13 czerwca, (PAT). Reu- 
ter dowiaduje się, że wysoki 
misamz angielski doszedł do po- 
rozumienia Z premjerem egipskim 
w sprawie końcowej wymiany not, 
które położą kres obecnemu za- 
targowi, 


| Zapisuńcie się na 
"|członków L.OP.P 


Przyjęcie Chamberlina ' w y Berlinie Co usłyszymy dziś przez radjo? 


Amerykański poseł w Berlinie Schurman, p. Lewin, kanclerz | 
Marx, Chamberlin i minister Stresemann 


Tragiczna śmierć ministra bawarskiego 


Gdy wyskoczył z tramwaju koła zmiażdżyły mu 
głowę 


MONACHJUM, 13 czerwca, —| nansów w jerez monachijskim, 


paratysta baw: 


miejsctt, 

miał przy sobie żadnych zer 
tów, przeto w początku nie rozpe 
znano i trupa ze smasakrowaną 
głową odesłano do prosextorjum, 


W dniu wczorajszym odbył się 
w zwią: pracowników handlo- 
wych i biur, m. Łodzi wielki wiec 
bezrobotnych pracowników: umy- 
słowych, zwołany w celu zaprote- 
stowania przeciwko masowemu po 
zbawieniu zapomóg głodujących 
bezrobotnych, Bezrobotni praco- 
wnicy umysłowi muszą również 
zaprotestować przeciwko upoka- 
rzającym propozycjom P, U. P, P. 
który pod pozorem udzielenia im 


Prezydent. Mościcki osobiście deooruje iaureata nagrody Prezy |-Pracy, jakiej godność nie pozwala 


denta Rzplitej „Forwarda* p. Crzybowskiego 


im się podjąć, grozi pozbawieniem 
zasiłków za nzekome odmówienie 


WARSZAWA (1111 mtr.) 

16.35—17.00 — Odczyt p. t. „Krzemie- 
niec — kolebka Słowackiego z działu 
„Krajoznawstwo wygł. prof. Al. Ja- 
nowski. 

17.15 — Koncert popołudniowy, Muzy- 
ka lekka. Wykonawcy: Orkiestra P. R. 
pod dyr. Jana Dworakowskiego, oraz 
Adam Rapacki (śpiew) i Stan. Nawroc- 
ki (akomp.) 

Część I. 1. Carl Faust: Tureckie bło- 
gosławieństwo wieczorne i marsz war- 
ty pałacowej, b) J. Palashko: Tamiec o- 
dalisek, c) Lindsay — Theimer: „Pusz- 
ta* (Legendes) walc — rapsodja wyko- 
na orkiestra, 2) L. Fall: Serenada z 0- 
peretki „Róża Stambułu" —  odśpiewa 
p. Adam Rapacki, 3) a) Paul Fievet: 1) 
„Barquesau clair de hme“, 2) Sedu- 
ction, melodje, b) Clem, Schmalstich: 
„Szecherezada" egzotyczna scena ta- 
neczna, c) J. Renee; Pieśń cygańska — 
wykona orkiestra. 

Część II. 4) a) Keler-Bela: Uwertura 
Rakoczy“, b) Drescher: Potpourri p. t. 
„Wiedeńskie melodje ludowe'* wykona 
orkiestra, 5) Pieśni własne odśpiewa p. 
A. Rapacki. 

19.35—20.00 — Odczyt p. t. „Teraź 
niejsze wypadki w Chinach“ wygł. dr. 
Stefan Litauer. 

22.30—23.30 — Transmisja muzyki ta- 
necznej z restauracji Rydz 


KRAKÓW (422 mtr.) 2 2 

19.30—19.55 — Odczyt p. t. „O trzę- 
sieniach ziemi w Polsce“, wygl. dr. W. 
Semikowicz, proś U. J, 

20.00—20.30 — Rozmaitości. 

20.30 — Koncert poświęcony franci- 
skiej operze i pieśni. Wykonawcy: pp. 


Bezrobotni pracawnicy umysłowi 


domagają się naprawienia wyrządzanych 
im Krzywd 


przyjęcia pracy, W wyniku oży- 
wionej dyskusji przyjęto szereg re- 
zolucji, w których wyrażono ener- 
giczny protest przeciwiko tym me- 
todom walki z bezrobociem ji po- 
zbawianiu masowemu  beznobot- 
nych pracowników umysłowych za 
siłków. sprawie tej postano- 
wiono podjąć skonsolidowaną ak- 
cję na terenie rządu, organizacii 
zawodowych i klubów poselskich. 
Specjalny memorjał przedstawi 
czynnikom miarodajnym zbiorowa 
wk RE z" pracowni- 


ozych Łodzi 


Liliana Zamorska, Stanisław Starża, Sta 
nisław Siwik (śpiew). 1) a) Gounod: 
Arja Małgorzaty z klejnotami z Fausta, 
b) Bizet: Arja Miczeli z Carmeny — p. 
L. Zamorska, 2) Massenet:  Poeme 
d'Octobre: a) Qu'importe, b) Pareis a 
des oiseaux — p. St. Starża, 3) a) Masse 
net: Pieśń Osjana z op. „Warter”, b) 
Gounod: Cavantina z Fausta — p. St 
Siwik. Pauza. 4) a) Franck C.: Pleśń, 
b) Mariage des roses, c) H. Duparc: Ex- 
tase, d) Lamento — p. St. Starża, 5) 
Massenet: Arja z op. „Manon“, b) Arja 
z op. „Herodjada* — p. L. Zamorska, 6) 
Em. Chabrier: a) Toutes les fleurs, b) 
L'lle Heureuse — p. St, Siwik. 7) E 
Chausson: a) La derniere feuille, b) 
Serenade — p. St. Starża, 8) G. Bizet: 
a) Arja z „Poławiaczy perel“, b) Arja » 
II aktu Carmeny — p. St. Siwik, 9) a) 
G. Charpentier: Arja z op. „Luiza“, b) 
Debussy: Aria z „L'Enfant Prodigue" =s 
p. L. Zamorska. 

POZNAŃ, (370,3 m.) 

17.15—18.35 — Transmisja 
z Warszawy. 

20.20—22.15 — Koncert wieczorny po- 
święcony twórczości Jana Straussa. 


koncerts 


Berlin (483,9) i Kónigswusterhattsew» 
(1250). 

20.10 — Operetka w 3-ch aktach Leo 
Falla „Hiszpański słowik“. 

Frankiurt (428,6) i Stuttgart (379,7) — 

19.30 — Opera w 3 aktach Pawła Hin 
demitha „Cardillac“. 

Hamburg 394,7) 

20.00 — Opera komiczna w 3 aktach 
J. Offenbacha „Piękna Helena“, 

Langenberg (468,8) 

21.00 — Utwory H. Piitznera (Pieśnt 
na sopran, Sonata ną wiolonczelę I for- 
tepian), 

Lipsk (365,8) 

20.15 — Opera w 3 częściach Franci- 
szka Suppe „Chłop i poeta". i 

Monachjum (535,7) 

20.00 — Utwory R. Straussa (Burle- 
ska D-moll na fortepian z orkiestrą. Po- 
emat symfoniczny „Śmierć i wyzwole-= 
nie“) 

Neapol (333,3) 

21.00 —-Opera Mascagniego „Przyja+ 
ciel Fritz“. 

Bern (411) 

20.30 — Koncert kameralny (Utwory 
na 4 wiolonczele i solo wiolonczelę). 

Wiedeń (517,2 1 577) 

20.05 — Koncert symfoniczny (Symfo- 
wa B-dur Schumana, Koncert na dwoje 
skrzypiec z orkiestrą, Bacha, Fanta- 
styczna muzyka nocy op. 27 Tocha, U- 
wertuwra do „Sakuntałi* Goldmarcka). 

Paryż (1750) 

20.45 — Fragmenty z opery Saint « 
Saensa „Samson i Dalita“ 
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P.P.$. trwa w opozycji do rząd 


14YL — GŁOS POLSKI — 1977. 


Marszałek Piłsudski zawdzięcza zwycięstwo majowe: 
rzeszom robotniczym 


Socialiści przy wyborach do rady miejskiej w Łodz 


i ewentualne bloki wyborcze 


Onegdaj w sali rady miejskiej 
odbyła się konferencja partyjna P. 
P, S. Na konferencji tej przedsta- 
wiciel centnalnego komitetu partji, 
pos, Barlicki, wygłosił dłuższy po- 
lityczny referat, w którym zilu- 
strował stanowisko P.P.S. z szcze 
śólnem uwzględnieniem jej stano- 
wiska do rządu, oraz scharaktery- 
zował położenie polityczne Polski, 

Mówca, referując uchwały rady 
naczelnej P. P, S$. wskazał na to, 
żę klub sejmowy partji czyli bip 
38 ostrej opozycji do 


u 

Referent zaznaczył, iż przewrót 
majowy byt dokonany zarówno 
przez wojsko, jak i szerokie masy 
robotnicze, które obdarzały mar- 
szałka Piłsudskiego całkowitem 
zaufaniem, przewidując, iż nowy 
rząd zrealizuje szereg zasadni- 
czych postulatów. 

Setki ofiar rewolucji majowej 
były pnzedstawicielami klasy ro- 
hotniczej, którzy w czasie tym peł 
nili obowiązek służby wojskowej. 

Marszałek Piłsudski zawdzię: 
cza zwycięstwo majowe rzeszom 
robotniczym, 

Z tego założenia wychodząc, 
klasa robotnicza ma pnawo doma- 
gać się od rządu marszałka Pił- 
sudskiego uwzględnienia jej ży- 
wotnych postulatów. 

W ciągu roku po przewrocie 
mająwym drożyzna wzrosła do 
100 proc. przyczem rząd nie wy- 
kazuje starań w kierunku wtrwa- 
lenia obowiązujących ustaw spò- 
łeczmych, zaś sprawę twonzenia 
nowych projektów ustaw socjal- 
nych zapełnie zaniedbuje. 

Jednocześnie rząd faworyzuje 
stery obszawników ziemskich i ka- 
pitalistów. zezwalając na wywóz 
k:aju artykułów pierwszej potrze- 
by, których na rynkach krajowych 
daje odczuwać się brak, 

Reforma rolna, która jest osta- 
inia deska ratuniku dla mało i bez 
rolnych chłopów, pozostaje nadal 
niezrealizowana, 

Rząd marszałka Piłsudskiego, 
posiadając ogromne pełnomocnie- 
twa ustawodawcze, zupełnie z 
ńich nie korzysta, gdyż mogąc roz 
wiązać sejm, niezdolny do życia i 
rozpisać nowe wybory, nie czyni 


kir 

skutek takiego stanu rzeczy 
P. P. S, pozostaje jedynie stoso- 
wanie ostrej opozycji do catego 
rządu, $dyż opozycja, wymierzona 
jedynie przeciwko pewnym mini- 
sirom byłaby metodą niewzasa- 
dmioną, albowiem szef rządu apro- 
buje stanowisko całego rządu, 


P. P. S. będzie trwała w opozy 
cji tak długo, ki nząd nie 
zmieni swej polityki w kierunku 
uwzględnienia żądań robotni- 
czych. W pierwszym rzędzie nząd 
winien rozpatrzyć następujące po- 
stulaty, wysunięte przez P, S.: 

1) Rozszerzenie zakresu ustawo 
dawstwa socjalnego. 

2) Wozczędą energiaznej waliki 
z drożyzną, O ile walka ta nie bę 


dzie skuteczną, konieczne jest 
wprowadzenie, podobnie 
miało miejsce w okresie intlacyj- 
mym, ruchomej skali płac, która 
da dragach. że zarobki robotni- 
cze będą wyrównane w stosunku 
do zmian kosztów utnzyimania. 
3) Zmiana polityki kresowej i 
mniejszościowiej. 
Po dłuższej 


mpzp neferatem 


dyskusji pa po- 
P PiS 


jak to 


Łodzi powzięła rezolucję, wyra- 
żającą całkowite zaufanie radzie 
naczelnej parti w jej polityce sto- 
sowania opozycji wobec r 
marszałka itsudskiego, (OD 


UL 


e lidze szkoły pływani 
j|a pod klerownietwezm 


Omawiano również sprawę wy-į 
borów do rady miejskiej oraz sta- sekretarjat w lokalu ligi morskie: 


nowisko P, P. S, wobec innych u- 
grupowań robotniczych na tere- 
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Dfwarcie plaży 
gi morskiej I rzecznej 


W czwartek, dn. 16 b. m., od- 
będzie się o godz, 4-ej po poł. o- 
twancie kąpieli i plaży ligi mor- 
i rzecznej na stawie p. Ste- 
edekiego w Rudzie Pabjanic- 
kiej, Jednocześnie rozpocznie się 
tamże letni kurs istniejącej przy 
ia i zy ci 
pmi Seg 
odbędą się 
ie z 4 na- 
dla senjorów na 300 i 
500 metrów, oraz dla junjorów na 
100 i 200 metrów, 


Zapisy do zawodów przyjmuje 
loraz wszelkich informacji udziela 


tana marynarki p, M 


iczecznej przy wl, Moniuszki 11, 
p. (tel, 4399) codziennie w g 


nie Łodzi i ewentualnych bloków od 5-ej do Tej po poł. 


„ wlwyborczych. (e) 


TEATR i MUZYRA 


TEATR MIEJSKL 

Dziś, wtorek, po cenach najniższych A 
w dalszym ciągu w czwartek i piątek o- 
statnie powtórzenia sensacyjnej sztułei 
amerykańskiej „KOBIETA, KTÓRA ZA- 
BIŁA“. 

Jutro, środa, ostatnie w sezonie przed 
stawienie „W RAJSKIM OGRODZIE”. 
Geny najniższe, 


TEATR LETNI W OGRODZIE 
| STASZICA. 


Dziś t dni następnych o godz. 8. m, 30 
bardzo zabawna komedjo = farsa ame- 
rykańska w 3 aktach „POTĘGA RE- 
KLAMY“ w groteskowem opracowaniu 
reżyserskiem Wł. Ryszkowskiego, w de- 
koracjach K. Mackiewicza. Ceny od 1 
do 5 zł. 


TEATR POPULARNY. 

Dziś i jutro dwa ostatnie przedstawie- 
nia „TRĘDOWATEJ*, która po 35 przed 
stawieniach granych stale przy wypeł- 
nionej widowni przejdzie od czwartku, 
dnia 16 b. m. na scenę w sali Geyera, 
przy ul. Piotrkowskiej ur. 295. 

W czwartek wznowienie wesołego wo 
dewiilu ze  Śpiewamć i tańcami 
„NITOUCHE“. Bilety wcześniej naby- 
wać można od 11 do 2 i od 4-ej do 7 
wieczorem w cukierni p. Gostomskiego 
oraz w kasię teatru, przy ul. Ogrodowej 
nr. 18. Ceny zniżone. 


TEATR POPULARNY W SALI 
GEYERA. 

W czwartek, dnia 16 b. m. wchodzi na 
afisz „FTRĘDOWATA”, która grana bę- 
dzie przez sześć razy z rzędu, to jest! 
w czwartek dwa razy, w piątek, sobo-| 
tę i niedzielę dwa razy. Nowe efektowne | 
dekoracje pędzla art. mal, W. Makoj-| 
nika, , ; 


RECITAL. ŚPIEWACZY UMBERTO 
i MACNEZA. | 
Jak już podaliśmy w czwartek, dnia 
16 b. m., odbędzie słę o godz. 8.30 wie- 


djolanie, „Metropolitan Opera“ w New 
Yorku, „Grand Opera“ w Paryżu 
„Królewskiej Opery“ w, Londynie, Cała 
prasa krajowa i zagramiczna wyraża się 
4 wiełkiem uznaniem o tym słynnym 
śpiewaku, to też wątpić nie należy, że 
ł w Łodzi artysta cieszyć się będzie 
zasłużonem powodzeniem. Bilety naby- 
wać można w, kasie Filharmonii. 


DWA WYSTĘPY 6-cio LETNIEJ CU- 
DOWNEJ TANCERKI. 


W Warszawie niedawno występowa- 
ło z nadzwyczajnem powodzeniem 6 - 
letnie cudowne dziecko. Występy tego 
dziecka miały w Filharmonji warszaiw= 
skiej tak wielki sukces. artystyczny, że 
pani marszałkowa Piłsudska zaprosiła 
tą imłodociamą artystkę  tancerkę do 
występu ną rzecz ofiar katastrofy pod 
Krakowem, który odbył się w ubiegłą 
sobotę, Obecnie cudowne to dziecko, 6- 
letnia Musia Daiches, przyjeżdża do Ło- 
dzi, aby dać się poznać łódzkiej pu- 
blicznośc. Cała prasa warszawska nie 
ma wprost słów zacliwytu i entuzjaz- 
mu. Występy jej odbędą się w sali Fil- 
harmonii w czwartek, dnia 16, oraz w 
niedzielę, dnia 19 czerwca: o godz. 4-cj 
po południu, Udział w koncertach bie- 
rze artysta teatru miejskiego Jan Mro- 
ziński, a przy fortepianie zasiądzie prof. 
Jakób Hirszield. Szczegółowy program 
podamy jutro. 


WYSTĘPY KAZIMIERZA JUNOSZY . 
STĘPOWSKIEGO, 

Od soboty rozpoczytńa na scenie tea- 
tru zimowego występy znakomity arty- 
sta „Teatru Polskiego” w Warszawie, 
Kazimierz Junosza - Stępoweki. 

Świetny artysta ukaże się w popisa: 
wej roli hr, Starowieckiego w wybornej 
powodzeniowej komedji Stefana Kie- 
drzyńskiegó „NIE TRZEBA SIĘ NICZĘ*+ 
MU DZIWIĆ”, granej ostatnio w War- 
szawie przez 80 wieczorów z rzędu. 

Partnerką znakomitego artysty bę- 
dzie utalentowana artystka „Teatru Pol- 


czorem w sali Filharmonji jedyny reci-| skiego“ p. Romanówna. 


tal śpiewaczy Umberto Macneza, słyn- 
nego tenora opery „La Scala“ w Me- 


Kasa rozpoczyna sprzedaż bilętów od 
iutra. 


RAZA O LL LLLL p Z aauulaamŘĖĖįħĖ 


PREMIERY TEATRALNE 


Teatr letni: „Potęga reklimy" - zdarzenie 


Komiczne w 3 akt. Megue'a i Haciietta 
Właściwie zdarzenie wcale nie! Artyści stali na wysokości, Zre: 


jest komiczne, Dowodzi ono w spoj sztą nie mogły być inaczej, 


sób, nie znoszący sprzeciwu, że 
dobra reklama jest podstawą po- 
myślnego rozwoju każdego przed- 
siebiorstwa, Oczywiście nie do- 
rywcza, wstydliwa, dyskretna, 
ale głośna, bijąca w oczy, dociera- 
jąca absolutnie wszędzie, mobilizu- 
jąca wszelkie środki i wyzyskują- 
ca wszelkie możliwości, Nawet po 
tężnmy trust mydlany papy Martina 
jest wobec potężnej kampanji re- 

lamowej bezradny. Szczególnie 
polskie stery handłowe í przemy- 
słowe powinny traktować osnowę 
tej komedji poważnie, jako naukę 
na dalszą drogę życia, 

Inna sprawa, że zagadnienie to, 
poważne í doniosłe dla naszych 
jeszcze pierwotnych stosunków, 
zostało przyodziane w beztroską, 
ucieszną szatę, Spółka autorska | = 
nagromadziła szereg przezabaw- 
nych typów, stwarzając dla nich 
komicznie ciężkie sytuacje, Wpra- 
wdzie djałogi nie grzeszą dowci- 
pem i błyskotliwością, ale toczą 
się wartko, zalewając wątłość fa- 
buty; 

Powodzenie tej drobnostki sce- 
nicznej zależy w całości od nada- 
nia jej odpowiedniego tempa i gry 
artystów, Teatr miejski wpadł na 
bardzo szczęśliwą myśl lekkiego 
słuturyzowanią całości, zarówno 
pod względem wystawy, jak i re- 
żyserji, Dzięki temu komedyjką o- 
trzymała posmak barwnej rewji, 
co jej bezwzględnie wyszło na 
zdrowie, 


BENEDYKT HERTZ 


4) 
(Ciąś dalszy) 

— Tylko niech ma, proszę pani, 
spokój.. Absolutny spokój, 
Dźwięczny, męski głos brzmiał po- 
godnie, —Rzecz najważniejsza, że- 
by go nie denerwowano. 

Do sypialni ` wszedł barczysty 
blondyn w towarzystwie wpatrzo- 
ne; weń pani Bohdanowey. 


Pewnym krokiem lekarz zbliżył Służbą słuchała jej rozkazów, 


się do łóżka, 


* 


a * = 


Minął dzień, potem drugi, Fran- 
ka przestała rwać się na ulicę, 
Przedewszystkiem zamierzała, dla 
pewności, jaknajprędzej zainkaso- 
wać swoje honorarjum, 

— Mięta.,, 
dejąc 


— myślała, spoglą- 
na niefortunnego amanta, 


Źnaczyło to; że nie bardzo wierzy 
w jego rychłe wyzdrowienie. Bę- 
dzie potem miesiące czekała, nim| jasne poczucie kobiecej solidarno-; S 
ści— Baba zawsze głupia: pierw” 


$o na ulicy spotka. 


„BUBER” 


Niezależnie wszakże od tych 
merkantylnych względów, dziew- 
czyna czułą się tu wcale dobnze, 
Syto, zamożnie,, 
atoczenia i odświętny - — jak zaw- 
sze — nastrój domu, którego gło- 
wa leży ciężką chorobą złożona, 
Szybko też dziewczyna wtarła się 
w tok rodzinnego życia, czując się 
niezbędnem kółkiem maszyny. 
a 
sama pani, bierna, wylękniona po- 
çzciwina, ulegała „pielęgniarce”, 
pokłądając w jej staranności znacz 
ną część < swych nadziei, 

Chwilami tylko drażniła Frankę 
fetszywość sytuacji, Drażniła rő- 
wnież naiwność tej „głupiej idjot-| 


ki, wpatrzonej w męża i wierzą- ści, kropnęła 


cej w jego katońską cnotę, 


— Ech, te baby, cielętal., — 


myślała, I budziło się w niej nie- go żyć, 


[ba 


szy lepszy łobuz ją „zbuja”, a ta 
jeszcze będzie modlić się do nie- 
go, 

A toć i ona sama, Franka, wie- 
czyła kiedyś w takiego. gałgana, 
Dobrze na tem wyszła. Na ulicę. 

Coś ją zaczęło konroić. Kilka 
razy miała już na końcu języka 


, Bawiła ją nowość|słowa prawdy o tym czcigodnym 


opasie, dokoła którego wszystko| n 
tu na palcach dreptało, 
Całe szczęście, że dziewczyna 


nie miała sposobności ust w kie- 
lisdku umoczyć, A tęskno już jej 
było. Z gustem by „wlała w 
twarz" kilonek wiśniowej. Uhm, 
delicje! Próbowała skombinować 
się z lokajem. Ale jakiś mazgaj. 
Nie zrozumiał, 

Aż wypatrzyła, 
Jest. 

Poszłą niby po szklankę do le- 
karstwa i korzystając z samotno- 
prosto z karafki. 
Drugi łyk, Na animusz, Cudowny 
likier. Zaraz człowiekowi nado- 

cały świat weselszy. 
obawy, rachuby — phi! 


W. kredensie. 


krupuły, 
aiki, 


rA a MEN aE N EER O NO E a 


— Panno Franciszkoł =- uaby- 
szała wołanie z sypialni, 

— A co? 

— Miała pan: przecież dać le- 
karstwo... z lękliwym uśmie- 
chem upomniała pani domu, 

— Wiem. Dam, 

Nalała i zbliżyła się do łóżka, 

Chory otworzył oko i wlepił je 

nieprzyjemnie w dziewczynę, Wi- 
dok jej przestał już ostry lęk bu: 
dzić, ale wciąż uwierał pod czasz- 
ką, jak wspomnienie chwilowo 
tylko zażegnanego niebezpieczeń- 
stwa, 

— Otworzyć usta — zakomen- 
derowała, wsuwając mu lewe ra- 
mię pod głowę, 

Pęcherz zbakierował się na ty- 
siejącej czaszce, 

— Widzi pani, jaki kozak! — 
zawołała nagle rozbawiona, 

—- Ostrożniel,. Co też pani no- 
bi... — z wynzutem odezwała się 
dama, 

e zaj wybuch wesołości 
Franki urazit ją do żywego. 

Ruchem delikatnym, ale stenow 
czym, odebrała dziewczynie szklan! 


bo- 
wiem powierzono rolę  najwię- 
kszym tuzom į tuzicom naszej sce 
ny, Szubert, Forecka, Mroziński, 
Dziewońska, Bielicz, Krotke, Gu- 
rynowicz, a na czele tej dobranej 
kompanj sam Znicz, tysy, jak ko- 
lano, ruchliwy, jak bąk i rozgada- 
ny, jak enfant terrible, 


Wieczór w parku Staszica, na 
który składają się trzy długie an: 
trakty w ciemnych alejach, prze- 
platane trzetną aktami komiczne 
$o amerykańskiego zdarzenia, na- 
leży naprawdę do najprzyjemniej- 
szych, jakie spędzić można. dzi 
siaj w zadymionej ł mę po 
uszy Łodzi. 


Was, 
EM TEN PT IRAI 


Wystawa w szkole 
rysunku i malarstwa 


Dnia 16 b. m., w czwartek, o godz. 5 
po poł. w szkołe rysunku i malarstwa 
art, mal, Szczępana Andrzejewskiego 
nastąpi otwarcie 4-ej dorocznęj wysta- 
wy- prac uczenic i tcznłów, szkoły. 


W wystawie przyjmuje udziął prze- 
szło 40 wybitnych uczniów, wystawia- 
jących około 200 pbrazów, wykona- 
nych: glejno, pastelami, węglem, sanzwi 
ną, kredą, tuszem, ołówikiem i t, d. 
wszystko oprawione. Wystawa otwarta 
codziennie od 10 rano do 8 wiecz, od 
16 — 26 czerwca, 


Wejście 1 zł. uczn. 25 grą zbiorowe 
10 gr. Dochód na samopomoc szkolną. 


| kę i i dała znak, by jej PRESTE CE ARO aA EE o prs 
miejsca na brzegu łóżka. Franka 
poderwała się, jak wystrzelona. 
Złe błyski zamigotały wej © 
oczach, 

— Myśli pani, że ja nie potrafię, 
czy co? 

— Naturalnie, że pani potrafi. 
Od tego jest pani pielęgniarką. 

— I taml.. pielęgniarka! 


Oko chorego rozwarło się sze- 
rzej, Strach przez nie wyjrzał. 

— Niech się pani nie obraża. 
Przecież to nic złego, Zawód bar- 
dzo szlachetny, Tylko, że pani, wi- 
dać, już trochę zmęczona, I dlate- 
go nieostroźna,,, 

— A pani się zdaje, Że mężczy- 
zna lubi, kiedy z nim kobieta, jak 
z miękkiem jajkiem., 

— Lubi, kochana pani, lubi, Zre- 
sztą, jak jaki. ` 

— Jak jaki? 'A' fa pani mówie 
że wszyscy onł fjednakowi, 

Dama odwróciła się ; przerwała 
rozmowę, 

— Cóż, Bozieczku, lepiej ci? 

(Dokońóz. nast.) 
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14,VL — GŁOS POLSKI — 1927. 


Liczniki telefoniczne od 1 lipca 


Opłata abonamentowa podwyższona o blisko50 proc. 


Rząd zgadza się na wprowadzenie tych innowacji 
Specjalny wywiad „Głosu Polskiego” z dyrektorem zarządzającym P.A.S.T., inż. Aletsandrem Olendzkim 


Korzystając z pobytu w Łodzijdło, z któnego należy tylko ozer- 
przedstawicieli P. A. S. T, którzyjpać dochody, wprowadzamy róż- 
przybyli na uroczystość niedziel-| nego rodzaju ulepszenia, 
to jest poświęcenie kam'enia| Powracając 
węgielnego pod nowy gmach łódz-| ków, to nie zostały one wprowa- 


TĄ; 


kiej stacji telefonicznej, zwróci: 
liśmy się z prośbą o udzielenie in- 
formacji w sprawie liczników do 
dyrektora zarządzającego P, A, S, 
T. inż, Aleksandra Olendzikiego. 

— Czy liczniki z dniem 1 lipca 
r, b, zostaną zaprowadzońe w 
(Warszawie t! Łodzi? — pytamy na 
wstępie, 

— Owszem, z całą pewnością 
stwierdzić mogę, że liczniki tele- 
foniczne zostaną wprowadzone dn. 
1 lipca w dwóch miastach Polski, 
t, jj w Warszawie i Łodzi, 

Również w tym czasie Łódź zo- 
stanie przeniesiona do wyższej 
kategorji, w kwintensencji czego 


smach w kwietniu r. b, Będzie to 
przypuszczalnie podwyżka około 
50 proc, 

Zaznaczyć muszę, że mieliśmy 
prawo podwyższyć taryfę abona- 
mentową za telefon w Łodzjuż w 
chwili, kiedy założony został apa- 
rat 5001, Było ta aer pót ro- 
kiem, jednak się z 
tem przez pewien prae czasu, 
gdyż kalkulacja pozwialłała nam 
na to. - 

Nie należy tego rozumieć w ten 
sposób, że P. A. S, T. ciągnie 
wielkie dochody z telefonów w 
Polsce. 

W pierwszym ooku, w którym 
zaczęliśmy pracować, jako Polska 
akcyjna spółka telefoniczna, stra- 


lepszy, stratą wynosiła również 3 
proc, Dopiero w roku trzecim na- 
stąpiła mała zwyżka, tak że zysk 
z naszego przedsiębiorstwa dał 3 
proc, W roku 1925 i 1926 P. A. S, 


Statut jednak przewiduje zaro- 
bek, sięgający 8 proc, na kapitał 
akcyjny, a jak widzimy z powyżej 
podanych cyfr, riie osiągnęliśmy w 
ciągu pięcioletniej pracy zysku te- 
go, który prawnie moglibyśmy o- 
siągnąć, 

Telefonów nie uważamy za źró- 
DEEE UAPETWE JEDŹ 


Rozwiązanie 
rady miejskiej 


w Ozorkowie 
Jak się SpA iE 


wiezorajszym unząd 
Łodzi wystosował do magistratu 
ay Ozorkowa pismo, w ARAS 


p łódzkiego p. Jaszczołta e 
zuje radę miejską m. Ozorkowa, 
przyczem rozpisanie wyborów i 
wyznaczenia ich ścisłego terminu 
nastąpi w dniach nabliższych, ¿ Na 
dzień dzisiejszy 


w dniu 


już O- 

projektowa ane rg? gore 

nie boów wybonczych ki 
cii. (e) 


OOOOOOOODGDOOOO 
Lekarz Dentysta 


$. LIBERMAN 


Konstantynowska 46. 
Przyjmuje od 8—10 í, i od 4—8 w, 
4516—2 


5 


w Łodzi, Lwowie, Borysławiu, So- 


Obecnie, idąc za zdobyczami te- 


snowcu, Lublinie i Białymstoku. | chnilki, w gmachu nowym, który 
Oszącowane to zostało na trzyj stanie na Alei Kościuszki 12, P, 
jednak do fliczni-|siódme kapitału  zakładowego.| A, S. T. zmontuje stację automa- 


tyczną, która najprawdopodobniej 
w roku przyszłym oddana będzie 
do użytku abonentów. 

Zaznaczyć należy. że w chwili, 
kiedy zostanie wprowadzone ła- 
czenie automatyczne, niemożliwe 
jest wprost urządzenie talkiej sta- 
cji Bez liczników, 


Szwedzi mają również udział tnzy 
dzone z dniem 1 kwietnia jedynie| siódme, który wniesiony go- 
na żądanie rządu, który orzekł, |stał gotówką. Reszta akcji, to jest 
że podwyżka ma być wprowadzo-| jedna siódma została sprzedana w 
na z dniem 1 lipca. Polsce, jako subskrypcja prywa- 
Rząd jest również współakiojo- | "9% 

narjuszem P, A. S. T-y, Wniósł| Jak widać z tego kapitałem de- 
on jako udział sieci telefoniczne | cydującym jest kapitał polski, 


Granice wielkiej Łodzi 


Sprawa uregulowania granic miasta 
definitywnie załątwiona 


Sprawa uregulowania granic miasta Łodzi została w ostatnich dniach definitywnie 
przesądzona. 

Mianowicie w „Dzienniku Ustaw“ Ne 51 z dnia 10 czerwca 1927 r. ukazało się roz- 
porządzenie prezydenta Rzplitej z dnia 1 czerwca 1927 roku w sprawie granic gmin na tere- 
nie b. Królestwa Kongresowego, zmienionych przez b. władze okupacyjne niemieckie i au- 
strjacko-węgierskie. 

Rozporządzenie to głosi, iż rozporządzenia i zarządzenia władz okupacyjnych, 
czając całe gminy wiejskie lub ich części do obszarów miejskich, bez względu na formę 
ogłoszenia, oraz zarządzenia ministra spr. wewn, wydane na podstawie rozporządzenia 
dnia 29 marca 1919 r., mają moc prawną od chwili ich wydania. 


Stwierdzanie i ustalanie gmin na podstawie powyższego rozporządzenia 
zostało ministrowi spraw wewn. 


Ponieważ zarzuty co dò prawomocności zarządzenia władz okupacyjnych w sprawie 
wcielania przedmieść do obszaru m. Łodzi opierały się jedynie na niezgodności formy  ogło- 
szenia z obowiązującemi wówczas przepisami—przeto wspomniane rozporządzenie prezydenta 
Rzplitej, uznające moc prawną takich zarządzeń „bez względu na formę ich ogłoszenia“ 
sprawę tę reguluje niedwuznacznie w sensie uznania obecnych granic miasta. 


włą- 
ich 
z 


powierzone 


— 


Agitator Komunistyczny skazany 


na 3 lata wiezienia i:pozbawienie praw 


W dniu wczorajszym wydział A od dłóższego ozasu|nie ana. Nocował on- bowiem u 


karny łódzkiego sądu okręgowe- 
go pod przewodnictwem s. o, Ko- 
złowsłkiego w asyście sędziów: 
Wifkoskiego i Ofbromskiego. roz- 
patrywał sprawę 22-letniego Aro- 
na Rozenberga, oskarżonego z art. 
102 o dział ność antypaństwową. 

Jak wynika z zeznań świądków 
sprawa ta przedstawia się następu 
Jąco: 

Przetrzebiona na terenie woje- 
wództwa łódzkiego partja komuni- 
styczna z początkiem roku bież. 
wznowiła swą działalność, agitu- 
jąc najwięcej w słerach 
czych na prowincji, 


W dniu 9 stycznia b. r, policja a. 
wojewódzki w iti otrzymała poufne wia- PB 


omości, że na wiecu bezrobot- 
nych mają podbyrzać komuniści, 
nawołując 
wspomnianym dniu, zgodnie z za- 
powiedzią, na rynku w Bnzezi- 


nach zebrały się tłumy bezrobot-|| kaś 


nych. domagających się pracy. 


W pewnym momencie w tłumie 
pojawił się stolik, po chwili zaś 


sobnik, wznosząc okrzyki: „Niech y 


żyie komunizm, niech żyje Rosją 
sowiecka, niech żyje rzą 
czo-włościańsłki ', wyrzucał w po- 
wietnze pliki odezw treści komu- 
; nistyeznej, 


Po skonfiskowaniu ulotek wy-; 
wiadowcy zatrzymali owego osob-| 
nika w chwili kiedy uskiował| 


robotni- | g 


do ekscesów, We M 


robotni- | SMERF zz EŃ WARE GPD PO WDAWZAKĄ 
pe00000000004  SAGAANOGOOOGAĆ 
i Menażeria STANIEWSKICH © 


Ateja R 
o godz. 8.30 więcz. 


występował w podobny sposób w 
różnych miastach dac Sb 
nychh województwa łódzkiego, 
Na przewodzie sądowym oskar- 
żony do winy się nie przyznał, 
twierdząc, że padł ofiarą pomyłki. 
Co zaś do materjału obciążające- 
go, który znaleziono da re- 
wizji w mieszkaniu jego, oskarżo- 
ny twierdził, że należał do współ- 
lokatora jego, którego nazwiska 


niego raz jeden. 

Po przemowie prokuratora Her- 
mana, który domagał się surowe- 
go ukarania, oraz po przemowie 
obrońcy oskarżonego adw. Biłyka, 
który usiłował wykazać alibi swe 
śo klijenta, sąd ogłosił wyrok, mo- 
cą którego 22-letni Aron Rozen- 
berg skazany został na 3 lata wię- 
zienią z pozbawieniem praw, (r) 


©AQOGOGOOOOOOCOOOOAODOGO0O 


am agenci prasowej „Bip“, nazywając ste- 


w najbliższej zmianie, film ariin, 
pikantny p. t. 


CYRK 


lg 


ennie 


se wręrwory 
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a Tajemnica buduaru w koc 


stanął na nim, jakiś osobnik ` noz- b, 
począł agitację. go 


Od czasu do czasu ten sam o- a 


||ogi do reprezentowania prasy, 


NAL 

Kr 

TW 
+ 
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Mylne jest również twierdzenie, 
że po wprowadzeniu automatycz- 
mej stacji, przez co siłą rzeczy 
zmniejszy się personel P, A, S, Ta 
spółka telefoniczna ciągnąć bę- 
dzie większe zyski, 

Wprost odwrotnie, amortyzacja 
stacji automatycznej kalkuluje się 
o wiele drożej, także z tego po- 
wodu musi, siłą rzeczy, nastąpić 
mała zwyżka dochodów Pasty, 
którą matmy zamiar osiągnąć, dzię 
ki licznikom — z'ągnął dalej inż 
Olendzłkt, 

Stwierdzić również należy, że 
nawet po wpnowadzeniu Kcznilków 
zwyżki taryfy abonamentowej 
Polska będzie krajem, gdzie po- 
biera się najmniejsze stawki za u- 
żywalność telefonu, 

Ostatnio dla: ministerstwa poczł 
i telegrafu została opracowana ta- 
bela orjentacyjna, z której podam 
niektóre dane, 

A więc w Berlinie i całem pań. 
stwie niemieckiem są wijprowadzo- 
ne liczniki i taryfa przedstawia 
sie w sposób następujący: pobiera 


m. 


się 8 manek miesięcznie ` 10 pfe- 
nigów za każdą rozmowę. Mini- 


mum obliczone jest na 40 rozmów 
miesięcznie, tak że za ten okres o- 
płata wynosi 12 marek, 

Gdańsk: 5 guldenów  miesię- 
cznie į 15 fęnigów za każdą roz- 
mowę. Minimum 80 rozmów, 

Szwajcarja: 25 franków kwar- 
talnie, jalko opłata zasadnicza i za 
każdą rozmowę liczone jest, 10 
centimów, 

Londyn: 1 funt 12 szylingów i 6 
pensów, zaś każda przeprowadzo 
ra rozmowa 1 pens, 

W Ameryce są stawki o wiśle 
bandziej wygórowane, 

Liczniki są również zaprowa: 
dzone wie Francji, 

Powyższe dane najlepiej ilu 
strują ceny w poszczególnych kra 
iach i w Polsce, 

— Tak, więc napewno z dniem 
1 lipca będziemy mieli liczniki? — 
pytamy raz jeszcze. 

— Tak, — odpowiada nasz in- 
erlokutor, W najbliższych dniach 
zostaną rozesłane specjalne zawia 
domienia do abonentów... 

N—n. 
Goar OE, EE PEZZAWWZNYENIEOWE AB 


W niedzielę podczas poświęcenia 
gmachu P. A. S. Tey w Łodzł zabrał 
glos p. Bernard Neugoidberz, właściciel 


bie „przedstawicielem prasy“. 

Syndykat dziennikaczy polskich w 
Łodzi komunikuje, iż nikt aie upoważnił 
l p. Neugoldberga an} do przemawiania, 
ani na 
poświęceniu gmachu P. A. S. Ty, ami 
zdziekotwiek indziej. Zaznaczamy, że 
cały szereg istniejących w Łodzi biur 
reporterskich irude1 się jedynie zbierą- 
niem lokalnych władomości do dowel- 
j nego użytku pism, a pozatem nic wspól: 
nego z prasą nie ma, 
| Ostrzegamy przed występami rzeko- 
mych „przedstawiciek prasy", którzy, 
podszywając się pod niewłaściwy sosie 


| charakter, mają cele, nie posładające nic 


KM |z vrasą wspólnego. 


ościuszki 73, (rój el 


griet aa g lumeen i odere] MOWY WIELKI PROGRAM 18 "eeraene 
Js szczegóły w programa Ceny os 75 5 gr do 


wanym okazał się notowany upo 
kilkakroć za komunizm Aron Ro-| 
zenber$. Również stwierdzono, żel 
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Syndykat Dziennikarzy Polskich 
w Łodzi. 


BEBOAROWERZFER 
Lękarzedeniysta 


s | Tadeusz Babad 


wznowił przyjęcia, 
Nawrot ta, 524— 


14,V1. — GŁOS POLSKI — 1927 


Nr. 18a 


Wiadomości bieżące Cała trójka pod Kluczem 


Oprócz Krwawego zbira Starczewskiego, również 
zbrodniarz-mąż zamordowanej -Ciszek i jęgo Ko- 


chanka, Wieczorkowska, zostali osadzeni w areszcie 
Siedztwo przeciwko zbrodniczej trójce prowa- 
dzone jest w trybie doraźnym 


KOŁO WYCHOWAŃCÓW B. 
SZKOŁY REALNEJ w Łowiczu 
urządza w dniu 19 czerwca r. b. 
MI ogólny zjazd swych członków 
w Łowiczu, Spotkanie uczestni- 
ków zjazdu odbędzie się o godzi 
nie 10 i pół rano w cukierni W-go 
G'erasiewicza; o godzinie 11 rano 
odprawiona będzie msza św. w 
kaplicy gimnazjalnej, poczem na- 
w złożenie wieńca pzy pomni- 
gu 
Ziemi Łowickiej — Bojownikom o 
niepodległość”, 


TOWARZYSTWO PRZYRODNI. |StKowem wyjaśnione. 


CZE IM. S. STASZICA w Łodzi 


urządza we wtorek, dn. 14 b, m.| ać żonę Feliksa Ciszka, niejaki Stefan Starczew- 
o godz. 8-ej wieczorem, w lokaln|SXi zam. w Łodzi przy ul. Odyńca 25. 


towarzystwa krajoznawczego, 


wzniesionym w r. b. „Synom| dał sz 


skiej 46. 
Tło zbrodni zostało 


W numerze wczorajszym, „Głos Polski" po- 
czegóły straszliwego mordu przy ul. 


już w śledztwie pierwia= 


Rzgow- | niu domu 


którem ukrywała się dobrana dwójka i po obsadze- 


policja wtargnęła do wnętrza. 


Otóż za cenę 1000 zł. podjął się zamordo- 


Przyrzeczone tysiąc złotych 


A ; IRAR 
Kościuszki 17, odczyt prof, Sło- trzymać miał od męża ofiary 


nimskieśo z Warsza t „Mu-|W trzy dni po Śmierci 36- letniei Amelji Ciszek. 
zza CP i Natychmiast po dokonaniu mordu złoczyńca 
został schwytany i przewieziony do urzędu śled- 


zeum przyrodnicze, jego zadania i 
organizacje", 


MIEJSKI ZAKŁAD KĄPIELO- 


WY przy ul, Wodnej 25, otwarty | przest 


jest dla publiczności 
(prócz świąt) od godziny 8-ej cano 
do 9,30 wiecz., a w dni przedświą- 
teczne do godz. 10,30 wiiecz, 


ne są dla kobiet w Środy i czwart-|Cie. 


godz. 8,30 nano do 10 wiecz, 


Ceny za kąpiele wynoszą: wan- 
na I kl. — zł. 1,30, Hej klasy — 
zł. 1,10, wanna olgowa II kl, dla 
pracowników miejskich i nauczy- 
cięlstwa szkół powszechnych — 
15 gr, Łaźnie z natryskiem 70 gru 
same natryski 35 gr. 

Związki, stowarzyszenia. i t. p. 
otnzytnują pewne zniżki od po- 
wyższych cen, 

Ponieważ wielu mieszkańców 
Łodzi sądzi, że zakład służy wy- 
łącznie dla przymusowych kąpieli 
osób niechlujnych oraz dla dziatwy 
szkół powszechnych, należy wyja- 
śnić, iż zalkład daje możność nie- 
zemożnej sterze pracującej konzy- 
stanie wa niską opłatą z wygodne- 
go, urządzonego według wszelkich 
wymagań hygjeny zakładu kąpielo 
wego, 


DZIŚ W NOCY DYŻURUJĄ na- 
stępujące apteki: L, Pawłowski 
(Piotrkowska 307, S. Hamburg 
(Główna 50), B. Głuchowski (Na- 
rutowicza 4), J. Sitkiewicz (Ko- 
petrnilka 26), A, Charemza (Pomor- 
ska 10), A. Potasz (plac Kościel- 
my 10). (b) 


SPRAWAMI RADJOWEMI i 
rejestracją aparatów zajmuje się 
obecnie główny urząd pocztowy 
przy okienku nr, 23, a nie urząd 
telegraficzny, jak to miało miej- 
sce dotychczas, (b) 


—=0— 


Osobiste 


Dyrektor zarządu miejskiego, p. Jó- 
zef Zalewski, w dniu wczorajszym roz- 
począł 4-tygodniowy doroczny urlop 
wypoczynkowy. 


W sprawach urzędowych zastępo- 
wać go będzie wice-dyrektor zarządu 
miejskiego, p. M, Kalinowski, 


Na co chorują? 


Choroby zakaźne 
w Łodzi 


W ciągu ubiegłeśo tygodnia, t.j. 
od 5 do 11 czerwca r, b, włącznie, 
do. wydziału zdrowotności publicz 
nej zgłoszono następujące wypad- 
ki chorób zakaźnych: dur plami- 
sły — wyp. dur brzuszny 6 wyp» 
płomica 13 wyp., błonica 13 wyp. 
drętwica karku 1 wyp., odra 46 
wyp., knztusiec 4 wyp. gorączka 
połogowa — wyp. jaglica 1 wyp. 


Kupon ulgowy 
„Głosu Polskiego* 
do „GRAND-KINA* 
Ważny na dzień 14 czerwca 1927 


W programie obraz: 
Gwałtu, co się dzieje! 


Kupon daje prawo do nabycia 2-ch 
biletów, ważnych na wszystkie miej- 
sca i seanse do godz,6 po zł, 1.50 
po s. 6 po zł 2,00 
DW RIFT TEO POEZYE "| OR O"WPTZIE 


czego. 


przyrzekł mu nagrodę pieniężną 
jego żony. 


Zeznał on również, że Ciszek ma kochankę, 
Łaźnie rzymsikie į parowe czyn-|Z którą od dłuższego czasu prowadzi wspólne ży- 
Natychmiast urząd śledczy, drogą telefoniczną 
ki od godz, 3 do 9,30 wiecz., dłaj dał znać poszczególnym oddziałom policji państw. 
mężczyzn zaś w piątki íi soboty od|w województwie łódzkiem o dokonanem 


stwie w Łodzi, jak i rozkaz, by w 
gdzie zamieszkuje Feliks Ciszek ze 


Wieczorkowską, natychmiast parę tę aresztować, 
wczorajszym, 
urzędu śledczego, dał pozytywne rezultaty. 

Władze policyjne m. Sieradza powiadomiły 
bowiem władze bezpieczeństwa publicznego, 


Jeszcze w dniu 


samem mieście 


natrafiono na ślad zbrodniczej pary 


W krótkim czasie wykryto 


W trakcie przesłuchiwania, przyznał się do 


j ępstwa, wskazując na Feliksa 
codziennie |tego, który, 


Starczewski o- 


szek udał 


Nie udało 


W pierwszej chwili Ciszek, widząc u siebie 
w mieszkaniu policję, 


starał się zbiec, 


lecz momentalnie prawie wywiadowcy sparaliżowa- 
li zamiar zwyrodniałego osobnika. 
Widząc, że ucieczka nie powiedzie się, 


Ci- 


ogromnie zdziwionego „najściem* policji 
i starał się o usunięcie wszelkich podejrzeń, 


mu się jednak wywieść w pole 


stróżów bezpieczeństwa publicznego, i 


Ciszka, jako 


za ustunięcie 


morder- 
razie ustalenia, 
swą kochanką 


czewski, 
telefonogram 
zdecyduje 
Że w 


mieszkanie, w 


pod silną eskortą odprowadzony 
został do komendy p. p. w Sieradzu. 

Po porozumieniu się z urzędem 
Łodzi, silnie skutego w kajdany 
Ciszka i jego kochankę Wieczorowską przewie- 


śledczym w 


ziono do Łodzi. 


Osadzeni oni zostali w areszcie przy ul. Ki- 
lińskiego (urząd śledczy). 

Ze względu na to, że morderstwo dokonane 
zostało z chęci zysku, sprawca mordu, Stefan Star- 


stanie bezwzględnie przed sądem doraźnym. 
Natomiast, 
to dopiero prokuratura w tym 


co do Ciszka i Wieczorkowskiej 


jeszcze tygodniu” 


w jakim trybie będą oni sądzeni. 

W każdym razie zaznaczyć należy, że śledz- 

two co do całej trójki zbrodniczej, prowadzone jest 
w trybie postępowania doraźnego. 


Pożar w fabryce 5. Rozenblaffa 


Spalił się 


magazyn materjałów chemicznych 


Nieszczęśliwy wypadek przy wieździe straży 
ogniowej do bramy fabrycznej 


W dniu wczorajszym około g5- 
dziny 6,30 wieczorem straż ognio- 
wa zawezwana zostałą do pożaru, 
który wybuchł w fabryce wyro- 
bów włókienniczych tow. akc. S. 
Rozenblatt przy ul. Karola 36. 
Natychmiast przybyły oddziały 
straży ogniowej z komiendantem 
dr, Grohmanem na czele, Przy 
wjeździe wozów straży przez bra- 
mę fabryki miał miejsce na sa- 
mym wstępie tragiczny wypadek 
którego ofiarą padł strażalk XV-go 
oddziału fabrycznego Eiserta 32 - 
letni Czesław Cędrowski, Usły- 
szawszy, że fabryka Rozenblatta 
płonie, Cędrowski niezwłocznie u- 
dał się w kierunku pożaru. Gdy 
się znalazł już na podwórzu fa- 
bryki S. Rozenblatta, usiłował 
skoczyć na wjeżdżające auto stra 
żacikie, na którem mieściła się 
beczka z wodą, Uczynił to jednak 
tak niefortunnie, że dostał się pod 


koła pędzącego auta, które pey 
gniotło go swym ciężarem, Na 
skutek krzyku Cędrowskiego za- 
trzymano auto i wydobyto z pod 
kół brocząceśo krwią strażaka, 
Lekarz zawiezwanego pogotowia 
ratunkowego odwiózł nieszczęśli- 
wego de szpitala w stanie cię- 
żkim, 

Oddziały straży ogniowej zaje- 
chały w głąb dziedzińca fabrycz- 
nego, gdzie w płomieniach stał 
drewniany „budynek magazynu 
miatemjałów '<hemicznych,  Alkcja 
ratownicza była ieaiaia, albo- 
wiem w magazynie chemikalji pa- 
lity się kwasy oraz amoniak, któ- 
refo gryzace wyziewy noznosity 
się wokół, powodując silne tza- 
wienie oczu. Jednak udało się po- 
żar częściowo umiejscowić, po- 
czem strażacy nozbiwszy toporka- 
mi palącą się wnianą ścianę 
magazynu, przedostali się do wnę- 


trza, skąd powynosili dymiące ko- 
sze, w których mieściły się opako- 
wane słomą balony z kwasem siar 
czanym i amoniakiem, które są 
używane w fabrykach włólkienni- 
czych do wytwarzania barw do 
druków i tp, Po 1 i pół godz. ak- 
ch udało się pożar ugasić, 


Jak wykazało przeprowadzone 
na miejscu dochodzenie, pożar 
wybuchł z powodu pęknięcia ba- 
lenów wypełnionych kwasami, 
które się wskutek ciepła zapaliły, 
Płomienie rozniosły się głównie 
dlatego, że balony te znajdowały 
się w koszach w opakowaniu ze 
słomy, Zaznaczyć należy, iż pożar 
mógł się z łatwością przenieść do 
budynków fabrycznych, które 
znajdują się od magazynu zaledwie 
w odległości 5 metrów. Strat, 
spowodowan. pożarem, nie zdoła- 
no dotąd ustalić, w każdym razie 
są one dość znaczne, (t) 


Strejk w przemyśle dzianym 


zamierzają rozpocząć robotnicy w razie 
nieuwzględnienia ich żądań 


Robotnicy, zatrudnieni w żabry- 
kach przemysłu dzianego oraz wy 
robów irykotażowych Łodzi wy- 
stąpili do pracodawców z żądania- 
mi żkowemi, Domagali się 
oni podwyższenią płac zarobko- 
wych o 50 proc, Stanowisko to| 
motywowane było tem, że podczas 
szeregu akcji podwyżkowych w 
przemyśle włókienniczym prze- 
mysł dziany stale już od roku 24 
udzielał podwyżek znacznie mniej 
szych, niż ogólne podwyżki dla; 
wszystkich innych kategorji robo- 
tników, W ten sposób wytworzy- 
ła się różnica pomiędzy płacami w 
przemyśle włókienniczym i robo- 
tnikamj przemysłu dzianego, któ- 
ra to różnica wynosi 50 proc, Dru-| 
gim motywem, który skłania ro- 
betników do wystąpienia z żąda- 


pracodawców ustalono 11 b. m. 
W terminie tym jednak przemy- 
słowcy nie udzielili pozytywnej od 
powiędzi. Wobec tego na odby- 
tem walnem zebraniu robotników 
pcestanowiono raz jeszcze podjąć 
wysiłki u przemysłu w tej spra- 
wie, a gdyby nie udało się osią- 
śnąć na tej drodze realizacji swych 
postulatów, robotnicy podejmą nie 
zwłocznię strejk we wszystkich ia- 
brykach przemysłu dzianego i try- 
kotażowego, (e) 


Elektryczność © 
na letniskach pod kadaią 
Plany elektrowni zosta- 
ną zrealizowane w roku 

przyszłym 


Elektrownia łódzka przystąpiła 
już do realizacji szeregu planów e- 
lelktnyfikacyjnych, przeznaczając 
na te inwestycje w 1 oraz ca- 
łem województwie łódzikiem po- 
ważniejsze kapitały, M. in, elek- 
trowinia zamierza pnzeprowadz ć 
eielkitryfikację szeregu miejscowo- 
ści letniskowych pod Łodzią, gdzie 
w pewnych miejscach urządzone- 
by zostały specjalne małe stacje, 
zasilające w prąd poszczególne do 
my i wille. Projekty elektryfikacji 
letnisk podmiejskich w okolicach 
Łodzi realizowane będą w poro- 
zumieniu z szeregiem gnin oraz 
w ten sposób, by najpóźniej w 
roku przyszłym cały szereg miej- 
scowości posiadał już prąd etek- 
tryczmy, (e) 


—  — 


Pobór 
Kto staje dzisiaj ? 


W dniu dzisiejsżym pnzed komi: 
sją poborową ar, 1 przy ul, Trau- 
gutta 10, winni stawić się poboro- 
wi rocznika 1906, zamieszkali w 
obrębie IV komisarjatu policji © 
nazwiskach na litery N, O, P, R, 
S do Su, 


Jutro winni stawić się przed tą 
komisją poborowi tegoż rocznika 
o Sczwidódh ma litery S od Su, 
T, U, W, 4 Ż. 


Przed komisją poborową nr. 2, 
przy ul. Zakątnej 82, winni się 
stawić poborowi roczni 1906, 
zamieszkali w obrębie XIII kornit- 
sarjatu policji o nazwiskach na li 
tery M, N, O, P, R 

Jutro winni stawić się przed tą 
komisją poborowi tegoż roc 
o nazwiskach na litery S, T, U, 
NŻ, Z,-2 


mm 


Na srebrnym 
ekranie 


„Tajemnica przystanku 
framwajowego' 


w miejskim kinemato- 
grafie oświatowym 


Od dziś, t. j. wtorku, 14 czerw: 
ca r, b, do poniedziałku, 20 b.m,, 
miejski kinematograf oświatowy 
przy Wodnym rynku wyświetla 
dwa programy, z których jeden 
dla dorosłych składa się z prze- 
pięknego filmu polskiego p.t. „Ta- 
jemmica przystanku tramwajowe- 
go“ z udziałem Smosarskiej, Stę- 
powskiego i Węśrzyna w rolach 
głównych, . 

Drugi program dla młodzieży 
składa się z nadzwyczaj zajmują- 
cego obrazu w 7 aktach p. t. s 


gaty skarb". 


DĂ I Z O aa 
z a Z e 


Jak Łódź obchodzić będzie 


sprowadzenie do kraju zwłok Wieszcza 


W związku ze zbliżającym się 
terminem uroczystości: sprowadze 
nia zwłok  Judljusza Słowackiego 
do Hraju, podjęte zostały przygo- 
towania do zorganizowania tej u- 
uroczystości w Łodzi, oraz udziału 
miasta w ogólno - państwowych i 
społecznych uroczystościach, W 
dniu złożenia zwłok wielkiego po- 
ety w podziemiach katedry wa- 
welsikiej wyjedzie specjalna dele- 
gacja samorządu łódzkiego, która 
brać będzie udział jako reprezen- 
tacja miasta w tych unoczysto- 
ściach, Pozatem odbędzie się spe- 


: i FTTEDASTUZN OM RATE I NOZCZTYORC ZEE CE CZA PTY A a a 
Nie było wypadku samochodowego 


z autem p. wojewody Jaszczołta 


W związku z wiadomościami, 
podanemi przez wczorajsze dzien- 
niki miejscowe w sprawie rzeko- 
mego z samochodem, 


niami podwyżkowemi jest niezwy-| którym jechał z Pabjanic p. woje- 


kle pomyślne kształtowanie się 
konjunktur w tej gałęzi przemy- 
slu, oraz bardzo niska stopa życio- 
wa robotników, Jako ostatni ter- 
min udziełenia odpowiedzi przez 


wodą Jaszczołt wraz ze swym se- 
kretarzem p. Rosickim komuniku- 
je się, że wiadomość ta jest nie- 
zgodną z prawdą j że żaden wy- 
padek z wymienionym samocho- 


dem nie miał miejsca, Natomiast 
omal nie uległ ewentualnemu wy- 
padłkowi samochód, jadący AŻ) x 
vmej odległości przed sa o- 
dem p. woj Y, a wiozący sta- 
rostę łaskieśo, prezydenta m, Pa- 
bjanic oraz komendanta policji w 
Łasku i kierownika komisarjatu po 
licji w Pabjanicach, (p) 


cialna akademją uroczysta ku czci 
Juljusza Słowackiego, Również i 
kuratorjum szkolne podjęło przy- 
gotowania w sprawie zorganizówa 
nia specjalnych obchodów dla 
młodzieży, Niezależnie od tego po 
czynione zostaną wszelkie ułatwie 
nia , by grupy uozmiów i uczenie 
klas wyższych mogły wyjechać w 
wycieczkach zbiorowych do Kra- 
kowa na te uroczystości, Miasto u- 
rządzą pozatem w porozumieniu z 
wojskowością specjalne obchody 
dla żołnierzy, (e) 


Kupon ulgowy 

„Głosu Polskiego“ 

dö kinoteatru „LUNAĆ 

Ważny na dzień 14 czerwca 1927 
W programie obraz: 


„Pobyt P, Prezyd, Mościckiego w Łodzi” 


Kupon daje prawo do nabycia 2-ch 
biletów, ważnych na wszystkie miej- 
sca i seanse prócz lóż do godz.6 po 
zł. 1.25 po godz. 6 zł 200 
EC 2 220 e. = aM 


GLOS POLSKI" 
Lódź 
14 czerwca 1927r. 


Czy będziemy mieli dobry urodzaj? | 


Optymizm min. Niezabytowskiego 


Czy kraj jest istotnie ogołocony ze zboża 


W okresie mniej lub więcej traf» 
nych horoskopów tegorocznych 
zbiorów zabrał również głos min. 
nolniotwa Niezabytowski, udziela- 
jąc wywiadu na temat perspektyw 
najbliższych urodzajów. 

Wbrew wszelkim dotychczas 
wygłaszanym opinjom, zapowiada 
p. minister dobre zbiory, przekra- 
czające nawet przeciętne urodza- 

, jakie bywają w Polsce, W nie- 
których miejscowościach, jak np. 
w opolsce aczkolwiek na sku: 
tek opadów atmosterycznych o 
raz dużego gradu, zboże ucienpia* 
ło znacznie, to jednak z drugiej 
sirońy zimna pogoda zapobiegła 
częściowo wyleganiu zboża, W Ma 
łopalsce wsch. mimo to wszystkie 
ię Fal sę toż army 
prze się perspektywa zbio- 
rów ma towan Mazowieckiej, 
wokół Warszawy, 


Korzystając ze sposobności - u 
siluje p. mmister wyjaśnić sprawę 
eksportu zboża, która spowodo- 
wała tyle ataków za jego nieo- 
strożną w tej mierże taktykę, 

P. minister stwierdza więc, że 
glosy szerzące niepokój z powo- 
du rzekomo nadmiernego w swoim 
czasie wywomi zboża z Polski są 
zupenie nie ione, a to z te- 
go powodu, iż przez pierwsze 6 
miesięcy po zeszłorocznych zbio- 
rach  wywieźliśmy tylko 78.000 
tonn, 


Aczkolwiek w ostatnich <cza- 
sach dawał się oóddzuwać na nie- 
wewnętrznych 


tylko z nich posiada 
po kilka cen'tnarów zboża w zapa- 
sie, to przecież w ten sposób two- 
rzy się w kraju wielka ilość zapa- 
sów zbożowych. 


GAZETA HANDLOWA 


„GŁOS POLSKI: 
Lódź 
14 czerwca 1927 r» 


Eksport włókienniczy Sowietów 


wóz do Anglii stanowił czwartą część 
eksportu rosyjskiego 


?—Nadziejaw ukrytych zapasach| MOSKWA, (Ceps.) —  Ogólnaļprzedniem zwiększył się ekspost 
| i ,|wiartość eksportu rosyjskiege wy-|zboża rosyjskiego, natomiast 
'wrńemia, Jeżeli chodz © brak psze| nieważ niedobór ten był przewi-|nosiła w ubiegłem półroczu 412| zmniejszył się wywóz trzody i dro 
nicy na ryrku, to rzecz jest cał-| dywany. miljon, rubli. Głównym odbiorcą | biu oraz masła ż jaj, Wywóz cukru 
kiem naturalna — w Polsce bo- „Powyższe „wywody p. ministra | towarów rosyjskich była w tym|z Rosji sowieckiej powiększył'wię 
wiem jest pszenicy za mało| nie wyjaśniają wcale istotnego sta | okresie czasu Anglia, która spro-| w porównaniu z pierwszem półno- 
Brak więc pszenicy na odlpowied-|nu nzecży, gdyż statystycznie u-|wadziła z Z, S. S, R. rozmaitych|czem roku ubiegłego o 12.000.000 
nie zaspokojenie popytu jes: rze-| dowodniiono, że p. Niezabytowski, | towarów za og. sumę 112,500,000| rubli, Cukier rosyjski eksportowa: 


czą starą È zupełnie niewzbudza- | dopuścił się dużego błędu, o ilejrubk, Z poszczególnych artykułów 
jącą najmniejszego niepokoju, po- idzie o e 


ksport zboża. 


Maszyny W nowoczesnem biurze 


są nieodłącznymi pomocnikami przy 
pracy umysłowej 


Wśród licznych referatów, wy- 
głoszonych podazas ostatniego 
zjazdu kstęgowych, bardzo aktu- 
alny był referat p, A. Tytza p. t. 
„Zastosowanie maszyn do pracy 
księgowego”. 

Maszyny samorachujące i księ- 
Śujące u ñas w Polsce są nowo- 
ścią i nie znalazły jeszaze szersze- 
go zastosowania w biurach, W pań 
stwach zachodnich cieszą się one 
ogromnem zainberesowan'em, d 
wodem czego może służyć staty- 
styka firmy „Remington', która 
wykazała, że Francja w noku 1926 
zakupiła maszyn samorachujących 
i księgujących tej firmy za większą 
sumę niż normalnych maszyn do 
pisania, a Niemcy, gd ko 
mog zastępują ręczne księgowa- 
nie i rachowanie aubomatycznem. 
Dwie potężne instytucje niemiec- 
kie „Deutsche Bank” i „Deutsche 
Postscheckamt' zakupiły w ostat- 
nich czasach maszyn do księgowa- 
nia [Remington Accouting Ma- 
chines") ponad 650 sztuk, Zasto- 
sowanie maszyn do księgowania 
w Ameryce i w Arzglji jest wylłącz- 
me, Jeżeli u naszych sąsiadów pe- 
wną ilość pracy wykona jeden czło 
wiek, a my będziemy robili we 
trzech, to nie wytrzymamy tej wal 
leż icznej, której nie uni- 
knie żadne państwo, dążące 


„| współzawodnictwa. i } zza 
Pol zast „|więcej niż sam człowiek. Zawsze 
R raci ch i dążyłem do tego, by zdjąć z ludzi 


f 


pewnym czasie otrzymać je natu- 
ralnie z zyskiem. Maszyny samo- 
nachujące i księgujące nie znajdu- 
ją również dostatecznego znazu- 
mienia wśród szetszych mas urzęd 
ników biunowych, którzy, szcze- 
gólnie w przedsiębiorstwach pry- 
watńych, są przeładowani sumo- 
waniem, dzieleniem i wszellktemi 
imnemi czynnościami,  wylkonenie 
których śmiało możemy powierzyć 
maszynom, Pracujący w charakte- 
nze rachmistrzów, księgowych i 


t p. przy obecnym zastoju jest talk go 


zdezorjentowaniy, że widzi w me- 
chamicznem i attomatycznem księ- 
śowaniu groźnego konkurenta, jed 
nak obawy te są bezwzględnie 
przesadzone,  Zastąpienie pracy 
ręcznej i umtysłowej mechaniczną, 
wywołuje zawsze dodatnie objawy 
pod względem ogólnej organizacji, 
i jeżeli nawet następują jakieś 
zmiany personalnie, to są raczej 
przegrupowania a nie redukcje. W 
każdym nazie zastosowanie ma- 
szyn zwiększy wydajność pracy, a 
wielką korzyścią dla pracującego, 
np. na „Remingtonie* samorachu- 
jącym, hędzie to, że umysł jego 
wcale się nie zmęczy, nawet przy 
parokrotnie zwiększonym wyniku 
jego pracy. 


enryk Ford w swej pracy p.t. 


do; „Moje życie i dzieło” pisze: 


— Człowiek z maszyną zrobi 


ciężką pracę i przenieść ją na ma- 


{no nietylko na wschód, lecz i do 
do Anglii wywieziono najwięcejh państw zachodnio - europejskich 
nafty, dnzewa i zboża,  Eksport|przedewszystkiem do Francji, 
do Anghji stanowił w ubiegłem pół| W eksporcie produktów górnie- 
moczu 27,2 proc. ogólnego wywozu | twa rosyjskiego doniosłą rolę od- 
rosyjskiego, grywa ruda żelazna, której tów- 
Niemcy sprowkedziły z Rosji w| nym odbiorcą była w ubiegłem pół 
tym samym czasokresie  rozmai-|roczu Polska, 
tych towarów za sumę 81,5 miljo-| Ropy naftowej wywieziono 7 
nów rubli, czyk 19,7 proc. ogólne-| Rosji na ogólną sumę 42,5 miljo- 
go eksportu rosyjskiego, Wartość | nów rubli, 
eksportu rosyjskiego do Francji; Państwa wschodnie sprowadziły 
wynosiła w czasie tym 35,5 miljo-| z Rosji w ubiegłem półroczu za 
nów rubli, 10.000.000 rubli wyrobów włókien 
W porównaniu z półroczem po-| niczych. 


Zwolnienie z aresztu 


niewypłacalnego dłużnika Grundsteina 


W dniu wczorajszym sąd okrę-| Wierzyciele upadłego nie opono- 
gowy w Łodzi w wydziale, handlo- | wali przeciw jego prośbie, 
wym rozpatrywał podanie upadłe-| Sąd po naradzie postanowił wy- 
kupca Abrama Grundsteina w | puścić Grundsteina z aresztu i dać 
sprawie zwolnienia fo z aresztu| mu glejt na 3 miesiące, celem mo 
dla niewypłacalnych dłużników, | żności uregulowania długów. (o) 
CYT —— 


Rynek pieniężny 


Dolar i akcje 


Na giełdzie walut obcych w Łodzi, mianowicie 8,92 — 8921 
arszawie kurs dolara w dalszym | pół. Bank Polski ofiaruje nadal 
ciągu pozostaje bez zmiany, Naj za dolara zł. 8,89 i 8,88. 
giełdzie łódzikiej dołarami obraca-| Na  wczorajszem posiedzeniu 
mo przy kursie 8,91 i pół, W o- giełdy akcyjnej w Warszawie kur- 
brotach prywatnych w Łodzi przyj sy nie uległy naogół zmianom, a 
niewielkiem zapotrzebowaniu i do-| dała się jedynie odczuć nieco stab- 


statecznej podaży materjału dola-| sza tendencja dla akcji, W 7 
rowego kurs wynosił 8,91 w pła-|na giełdzie większych tranzakch 
cenin, 8,92 w oddawaniu. W War-| dokonano jedynie akciami Bankot 
szawie nabomiast prywatny kurs| Polskiego po kursie 146, (rz) 
dolara był nieco wyższy, niż wl i 


Ceduła giełdy iaeei 124.02 > 
PM 3 ja 54.98 5 
warszawskiej Włochy 88 10 
GOTÓWKA. Memey A EE 
' Szwajcarją „25.142 
Dolary 8.91 CZEKI Warszawa 43.50 
. Wiedeń 54.52 


Beleja 12435 
Hołandia 358.30 


| 


Notowania złotego: 


W dniu 15 czerwca 1927 r, 


kich wydatków, sądząc, że tylko | pracujących. Tymczasem pracują- 
oszczędność może wamocnić ij roz-į cy umysłowo winien myśli te sto- 


Londyn 43.45 
New York 8,93 


Nowiny z firm włó- 


wiimąć jego przedsiębiorstwo. Są|sować do siebie i dążyć do tego,) Paryż 3543 $ 
kienniczych to ERINI A utarte sposoby rożu-| by praca w bimrze nie wyczerpy-: Praga 26,50 Za 100 złotych: A 
Parer- o 3 mowania, które nie tak łatwo wy-| wała go i nie pochłaniała całej] Szwajcaria 172.02 Londyn 45.50 
Farbiarnia i wykończalnia „Do* korzenić, Dziś powinniśmy się u-| erengji. Wcześniej czy później pój-i Wiedeń 125.82 SU wo WRZĄCA 
brzynka* sp. akc. w Pabjanicach| czyć nie bezwzględnej oszczędno- | dziemy z postępem, aczkolwiek le-| Włochy 49.40 na Warszawę 47.01—47.21. 
powiększyła kapitał akcyjny do 2]ści, a bardziej rozsądnego -| piej, gdy pójdziemy sami, niż mia- AKCJE: na Poznań 47.05—47.25 
miijonów zł. i zmieniła firmę na| wania pieniędzy, powinniśmy  u-| łoby nas posuwać życie, które wf Bank Handlowy 7.30 Gdańsk wypł. 57.85—57.97 
„Zakłady przemysłu włókiennicze-| mieć wydać pieniądze tak, by polwielu wypadkach jest bezlitosne. | Bank Zarobkowy 85.—, 53— R Wła LO 5 
ści EEA sp. 0 jingi Bank Polski 144— 14475 Praga niże 808.75 
ziałalności tej firmy został rozsze Gosławice 72.—, 72.50 PAPIERY PAŃSTWOWE 1 LISTY 


rzony przez nabycie tkalni, prowa- 
dzonej pod firmą „Gotfryd Stei- 
gert* w Łodzi, Al. Kościuszki 90-92 
i podjęcie własnej fabrykacji towa- 
rów bawełnianych. Samodzielne 
podpisywanie firmy posiada czło- 
nek zarządu p. Gotfryd Steigert. 
Samodzielną prokurę w oddziale 
łódzkim otrzymał p. Oskar Patzak, 


Kupon ulgowy 
„Głosu Polskiego“ 
do kinot. „CZARY“ 
Ważny na dzień 14 czerwcą 1927 
W programie obraz: 
„10.000 narzeczonych“ 


Kupon daje prawo do nabycia 2-ch 
biletów, ważnych na watystkie miej- 
sca i seanse po gr. 75 


Wielki mecz bokserski 


Pożennalne 2 wystę 


Świat handlu, 


PLATYNA ROSYJSKA 
NA RYNKU LONDYŃSKIM, 


Jalk donosi „African World" pro 
ducenci rosyjscy ofiarują platynę 
na rynku angielskim po cenie 13 
fontów 10 sh, za uncję. 

Kurs oficjalny wynosi obecnie 
14 funtów 10 sh, Jak donosi „Mi- 
ning Journal" wielu pośredników 
jest w posiadaniu zleceń na kupno 
platyny po cenie 12 funtów 10 sh. 
do 13 funtów za uncję. 


„ 


ANGIELSKA FABRYKA 
MASZYN WŁÓKIENNICZYCH 
NA WĘGRZECH. 
Węgierskie fabryki  włókienni- 
cze sprowadzały dotychczas ma- 


— W roli głównej — 
fenomenalny karzełek 
Wa c = "LĘK 


króla humorystów 


przemysłu i finansów | 


szyny prawie wyłącznie z Czecho- 
słowalcjj i Niemiec. Ostatnio jed- 
nak oonaz częściej udzielają swych 
zamówień fabrykom angielskim i 
szwiajcarskim, Amgielskń przemysł 
maszynowy postanowił z tego sko- 
rzystać i opanować zupełnie ry- 
nek węgierski, W tym celu prze- 
mysłowicy angielscy  postamowili 
założyć na Węgrzech własną fa-| 
brykę maszyn włókienniczych, 
bę- 


Ww 
pierwszym rzędzie założona 
maszyn tekstylnych, 


STOPĘ DYSKONTOWĄ. 
Bank Rzeszy podwyższył 
skonto z 5 na 6 proc. 


dzie fabryka części składowych 
BANK RZESZY PODWYŻSZYŁ 
dy- 


Firley 58,—, 60.— 

Węziel 100.—, 101.75 
Cegielski 40.— 

Modrzejów 9.10, 9.22 
Ostrowieckie 77.—, 70,—, 78, — 
Rudzki 2.40, 2.43, 2.42 

Ursus 1.85 

Żyrardów 18.50, 18,25 


ZASTAWNE. 

Dolarówka 56.—, 55.80, 5590 

Poż. kolejowa 102.50, 103.— 

Poż, dołarowa 85.—, 85.25 

8 proc. listy zastawne ziemskie B-kt 
Gosp. Kraj. i Roln. po 92.-— 

8 proc. obl. komunalne Banku Gosp. 
Krajowego 93, — 


Czersk 1— 1 
Cakier 1.— 5 proc. konwersyina 65.— 

Łazy 0.42, 0.44 

Nobel 51.75, 50.75, 51.— 

Lilpop 29— Kupon ulgowy 


Norblin 188,— 

Parowozy 0.73 

Starachowice 60.50, 50%,—, 59.50 
Zawiercie 36.— 

Borkowski 3.35, 338 


notowania niotfowe w Londynie 


„Głosu Polskiego* 
do kina „CORSO* 
Ważny na dzień 14 czerwca 1927 
W programie obraz: 


„Cyrk Barre‘! 


LONDYN, 15 czerwca — (Pat.) || Kupon daje prawo do nabycia 2-ch 
Zamnięcie giełdy. b' letów, ważnych na wszystkie miej- 

Nowy-lork 4,85,21152 fca aeapserpo Br aT 

Holandja 12,12,9,16 OSLER ENA PD OCDE PUN N MENEP LOL EDT MOZ 


GWAŁTU, co sie dzieje! 


AME O ADU 
" Bronisiaw 


wy 


do łez rozśmiesza nawet najbardziej 


i Bronowskiego. 


Kapitalna farsa erotyczna 
w 16 wielkich aktach. 


KENNEDY. 


(SI 


MADGE 
brednedu widza oraz urocza ñ u 
NEA ETE E E aa E a e Taa E A ZO Fat 


występy śpiewaczki operowej oraz tancerki 


Heleny Felińskiej * KMonówny. 
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Colleen Moore RAYMOND 


w obrazie p. t. 


NARZECZONY z DANCINGU Żongler 


Stan Rachunków w dniu Sl-ym grudnia 1926 roku e a= ? 


Stan czynny „Przemysł Włóbienniczy Herman Faust S-ka“, Spółka Akcyjna w Łodzi, Stan bierny |  Ośłoszenie 


Komornik przy 


Miejski Kinematograf Oświatowy 
Wodny Rynek(róg Rokicińskiej). 


BED EWPECER? 3.349.26 || R-k Kapitału Akcyjnego . 625.000.— | Sądzie  Okręgo- Dojazd tramwajamić i 10. | 
DEZ «+ + à 485.33 « 'AMDrtyzaCJ > + 145.177.39 wym w Łodzi, Od wtorku, dnia 14 do poniedziałki | 
Papierów Procento- „ Wierzycieli . Ja 1.178.195.20 Leonard Nabo- dija 20 czerwca 1927 r. wh 
py poło ` 4.957.381 | „ Sum Przechodnich , 9.849.18 RS nA DLA DOROSŁYCH: 

„ Bieżący w Banku „ Strat i Zysków oa 88.293,96 | przy ul. Głównej 
Polskim „ . . S 521.06 N 17, S 

JMR Pronssi] TAJEMNICA 

£ p . C., ogłasza, że 1 
w Warszawie . ZEW 512.53 P. C. ogłasza, że || przystanku tramwajowego || 
Ud . . . 1927 r. od qodz.|| Dramat w 8 aktach wg. scenarjusza 
ziału w Spółdziel- 10 rano w Łodzi, Józefa Relidzyńskiego, 
25a 6 ` à 1.000.— przy A N aT W rolach głównych: 
a Weksli Złotowych |. 7.714.89 POr ZE Jadwiga Smosarska 
"  „ Dolarowych 236.17 ECA imi owski 
, ych, dażz przez licy- Kazimierz Junosza-StępowsKi 

Auu ra LT A w 370.925.40 tację ruch ci, i 

» Rik R 230.000.— | ; należących do, żę Seks 

É rzadze biurow 9.996.84 irmy „Wiktor M, DLA MŁODZIEZY 

$ Towarów . . . . 698.396.70 ladzjęcyć 

+ ARDEN: E adno || ROGATY SKARB 

A Dłużników a 3 ñ 198.428.08 miężnóch ocenio ma ObZ W aktach. 

„. Funduszu bezrobocia 464.18 ? nyat ng sumę ky PO cZeRO REA kina a 

| —— zz zwą 2506 l do godz. 22 audycje radjofoniczne. 
Zł. 2.046 515.73 Zł. 2.046.515.78 Łódź,d 11:VL1927 
=== 1 —Ą u NN K nik 
Rachunek strat i zysków na Sl-go grudnia 1926 r. deo DZBRERSENAENEOSR 

R-k Amortyzacji . , . 72.325.86 || Pozostałość na 1-go 

„ Pensji Zarządu . >. 71.400 — stycznia 1926 r.  . 690.46 

w „ Personelu . . 94.216.97 || R-k Tkalni . . So 14.125.41 

„ Procentów i prowizji 121,033.76 » Zwrotu sum spisanych a: 

„ Podatków . . 96.104.43 na straty o. . 3 1.004.31 ©, "kant ir 

» Opłat stemplowych . 67.813.16 || „ Różnic kursowych s 33.538.70 

„ Asekuracji . . 16.181.92 S / RÓWAtTÓW "e wra © 709.197.30 Specjalista chorób 

» Kosztów Handlowych 131,186.12 Skórnych, wlosów 
Czysty zysk . . . 88.293.96 „i wenerycznych. 


z pt a. rza Gabinet  Rentge- 


= Se A ESEESE |iiarcowan. Pre: Doa A 


Decyzją Walnego Zgromadzenia z dn. 8 czerwca 1927 r., czysty zysk w sumie | "ue_od 8—1 i od 


Zł. 88.293.96 podzielony został w następujący sposób: Zł. 38. 000.— na kapitał 6—8, pań 5—6. 
pitał zasobo- 
wy, Zł. 50.000.— tytułem 8% dywidendy na 1926 rok od kapitału Zł. 625.000.—, Zł. Ewangielicka 2 s STUDENT 


293,96 przenieść na rach. Strat i Zysków 1927 roku, 4532—1 tel. 29 Sns ostatniego kursu udziela lekcyj w za- 


[HI "m | alala 


AER Dr (ski, łacima, atamak ka. Zupelna: dwa- 
a S | rancja. Zawadzka 21, Baum. 4502—2 

„Stabilivolt* — Siemensa do naświetlania giębo- 

kiego (leczenie raka) 4562—1 


okazyjnie do sprzedania. 


Warszawa, ul. Śniadeckich 12, m. 9. Neuding. 


DONIESIENIA ROZM. 


ZDOLNE PANIE 
mogą zarabiać po 200 złotych tygodnio 
wo i więcej, jako akwizytorki. "Qterty 
przyjmuje administracja „Głosu Pol- 
skiego” sub „S. F. P.* 4554—2 


A AE A EA WEKSLE 
na 100 i 500 zřotych, wystawione 


| BASIS AJANRAHE przez Stanisława Dytrbreunera i Lua- 


wika Petranak, które zostały Skradzione 


P 
HEMOROIDY I i niniejszym _ unieważniam, Penilwą 


że Fujalkowska 27. 
Wyczerpu ącą broszurę JM 12 wysyła p aż Ta Zi 
darmo Dr. Hugo Caro, G. m.b H 7 
Gdańsk, 5428 KUZNIA 


z urządzeniem do wynajęcia, Wiado- 


YPYPĘYOPHOP>+EP mość u p. Golca, Pomorska ew 


a] 


3-6 pokoi aa JAA 
p kwit kaucyjny za M 28029 z roku 1925 
z kuchnią z wszelkiemi wygodami w|na złotych 40, wydany przez Elektro- 
śródmieściu poszukuję. wnię. Łódzką na nazwisko Jeromia 
Koronie pożądani Oferty sub. | Sarniewicz, Zachodnia 66. 4552— 1 
„L. R.* do admin. „Głosu* 4569 — I 


Dr. meu, 


LAJGHTER 


miech SERA i Diew STOMATOLOG 
Otwarte cały rok Konstantynowska 9. 


Roulette- Tel, 49-66. 
Baccara 


INFORMACJE: 


= 


Chor, szczęk, dzią* 
sel, podniebienia. 
zębodołów 1 e%p, 


Od 1',—5. 
| EAE EEA 


Warszawa Tel. 457-31 ao W niedzielę 9|11 
ARNUNANSNUNEN | z GIELDA PRACY 


ROWNIEZ KASYNO SOPOTY. 
i | i OCE a 
Odpis Sprawa K.112/1927 r. 
KUCHARZ 
A WYROK lub kucharka, zdolni, kapitał 600 zł, 


W IMIENIU RZECZYPOSPOLITEJ | poszukiwani zaraz. Wiadomość 6 Sier- 
POLSKIEJ. pnia 12, kawiarnia, Janicka. 4504—5 


K Dnia 8 lutego 1927 r. Sąd Sn : e 
a Spraw o lichwe wojenną w Łodzi 
Obecni: Sędzia Kopaczewski rozpo-  AKWIZYTOR 
znawszy Sprawę przeciw oskarżonej 
Szajndii Wilt o przestępstwo określo" 
ne w art, 19 cz. I ust. o lichwę i żwa- 
żywszy, Że wina oskarżonej udowodnio- | tanci tylko poważni, z pierwszorzędne- 
na na mocy art. 119, 122, 125 U. P. K. mi referencjami mogą składać oferty 
i art. 19 cz. I ust.o 'lichwę postanawia: sub, „Akwizytor* do administracji ni- 
Szajndlę Wilf, lat 51, za pobranie niejszego pisma. „ 4060—1 
oczywiście nadmiernej ceny za jabłka STEEDARBABERGE 
w dn. 2 urudnia 1926 r. skazać na | 
grzywnę dwustu złotych z zamianą w 
razie nieściągalności na karę aresztu 
przez 5 tygodnie oraz na zapłacenie 
opłaty sądowej 20 zł. Dnia 30. Ill. 1927 
r. Sąd Okręgowy w Łodzi Wydzial, 
Karny: Odwoławczy postanowił: wyrok ; 
niniejszy zatwierdzić i skazać oskarżo- | 
ną na zapłacenie 10 zł opłat sądo- 


Magistrat m, Łodzi—Wydział Podatkowy— podaje niniejszem -do 


Biuro Informacyjne o zdolności kre 
dytowej poszukuje od zaraz zdolnego 
i ustosunkowanego akwizytora. Reflek- 


wiadomości, że imienne listy płatników podatku przemysło» 
wego za r. 1926, nadesłane przez II, III i VI Urząd Skarbowy w 
Łodzi, wyłożone będą od dnia 15 czerwca 1927 r. — w myśl 
art. 80 ustawy o państw. podatku przemysłowym z dn. 15. VII. 25 r. 
(Dz. U. R. P. Nr. 79, poz. 550) — na przeciąg 4ch tygodni w biu- 
rze Wydziału Podatkowego, Pl. Wolności Nr. 2, pokój Nr. 5. 

Osoby zainteresowane mogą przeglądać wspomniane listy w po- 
wyżej podanym lokalu codziennie od godz. 10—12!/a, 


Łódź, dnia 13 czerwca 1927 r. | 
wych za drugą instancję. | 

Wyrok nieostateczny. Tryb i termin | 
zaskarżenia ogłoszony. 


Przewodniczący Wydziału MAGISTRAT m. ŁOBZI 


Nr. 161 


a m m 


m HE Dziś premjera! 2 Wielki podwójny program — aktów 16. Eum 


GRIFFITH 


w obrazie p. t 


Miłości 


Kino Spát. Prac. Państw. 


Sienkiewicza 40. 
UWAGA: Kino w ogrodzie. 


Od wtorku 14 czerwca do ponies 
działku 20 włącznie 
Kobiety, 
nie doprowadzajcie mężczyzn do 
szaleństwa. 
Mężczyźni, 
ufajcie Kobietom, które kochacie. 
Te słowa są myślą przewodnią arcy- 
dzieła filmowego stworzonego przez 
GRRERY POTĘGI: 


— Harol Grune, 


[iR de PUTTI, WERNER KRAUSS 


w obrazie p. t 


Zazdrość! 


Wielki dramat towarzyski w 10 ciu 
aktach, zaczerpnięty z kroniki nie- 
porozumień i tragedji małżeńskich. 
ANONS: Następny program: 


„STUDENT z PRAGI*. 


Poczatek w dni powszednie o godz. 
5-ej po poł, w soboty, niedziele 
i święta o dodz. 5-ej po poł 


PRZYJMĘ, 
obowiązek na przechodnie, Guberna- 
torska 21, sklep koton, 4551—1 
POTRZEBNA 


inteligentna panienka do podawania 
oraz kucharka. Piotrkowska 118. 
Kawiarnia, 45358—1 


APTEKARSKA 
uczennica potrzebna do apteki w Ło- 
dzi. Oferty pod „Apteka* do admin. 
„Głosu Polsk.” 4546— 1 
2 m 


MŁODY 
człowiek przyjmie sprzątanie pokoi 
oraz biura. Adresy składać do „Głosu“ 


dla „|. B. 4264—] 
on i" PERK CCK KIT R 
KUPNO i SPRZEDAŻ 
a i a] 
2 PERSKIE 


dowany, jeden 5x5 mtr, drugi 1 mtr, 
60 cm.x2.85 m w dobrym stanie oka: 
zyjnie do sprzedania, 6-go Sierpnia 37 
m, 6. front I p. 4556—1 


— 


PIWIARNIA 
z odpowiedniem urządzeniem iz przy- 
legtem mieszkaniem w dobrym punkcie 
do PESSE Ozorków, gya iada 


LOKALE i MIESZKANIA 
ŁADNIE 


umeblowany pokój z w ygodami, niekrę- 
pującem wejściem do wynajęcia. 6-ga 
Sierpnia 29, front m. 8. 4565 —1 


POKÓJ 
do wynajęcia. Wiadomość u rządcego 
Zielona 48. 59— ] 


| ikona 


2 POKOJE 


z kuchnią i sklep do wynajęcia. Wia- 
domość Pomorska 185 u p. Golca. 


yć LU LS. NRY "Fra Z wi] 
OSA wę 


Sędzia Pokoju: (=) Kopaczewski 
Podatkowego w/z PREZYDENT Za zgodność 
(- ) I. KULAMOWICZ. w. WOJEWÓDZKI. ze A Sądu: (—) S. Ostrowski 
BBE miesięczna „Głosu Polskiego“ ze wszystkimi dodatkami wy- Ogłoszenie za wiersz milimetrowy 1 szpaltowy 
Prenumerata ooo poskiego" ze wszystkimi dodatkami wy- || ` erata nosi w Łodzi zl. 4.50, za odnoszenie — 40 groszy; z prze- | strona i w tekście 40 groszy, Strona 5 szpalt. — Nekrologi 30 gr. str. 5 szpalt. — Nadesłane 
aa  GYłKą pocztową w kraju — zł. 5.—; zagranicę — zł. 7.20, po tekście 50 gr. strona 5 szpalt. — Zwyczajne 10 groszy str. 10 szpalt, — Ogłoszenia zarę- 
Ke j czynowe i zaślubinowe 10 złoty. — Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są o 50 proc. zaś firm 


L zadranicznych o 100 procent droże 
SWS ka 


— EE"EXZA IIP SRC TPTOISTAPSZZANT W LE TA DZA DD n ba a 
kedaktar: Gustaw Wassercu<- „Wydawnictwo Powszechne“ sp. Z ogr. odp, w drukarni „Głosu 


Polskiego" Piotrkowska 88 


